Ne 74. 


Kraków 27 Marca — Czwartek. 


Rok 1862. 


Wychodzi codziennie rano, wyjąwszy poniedziałki i dni poświąteczne. 
Brenumerste : 


W KRAKOWIE POCZTĄ (w państwie Austryackiem). 
rocznie . + » * + . . . zł. austr. 20 | roćznie . . -« « , zł. austr. 24 
półrocznie . z kd . 10 półrocznie . . . . 12 
kwartalnie > « « . .. z0%0 gwa ©0007 SE Cae g 
miesięcznie. . . . i n „ 2 | miesięcznie . . . . „ „ 2 cent. 


Numer pojedynczy kosztuje 10 centów. 
PRENUMERATĘ PRZYJMUJĄ: 


Bióro Administracyi „Ozasu* w rynku pod L. 39 w domu p. Kirchmajera na dole, 


"CZAS 


*rzyjraują wilg: 

OGŁOSZENIA, ODEZWY, UWIADOMIENIA, DONIESTENIA wszelkiego rodzaju, za opłatą: 
od wiersza drobnego za jednorazowe umieszczónie 6 centów, za następne po 5 centów 
Do każdego obwieszczenia załączyć należy 80 centów na opłatę stępiową za każdorazowe 
umieszczenie. 

LISTY z pieniędzmi przesyłane być winny franko do bióra Administracyi „Ozase”. 

nisTy reklamacyjne niezapieczętowaze nie ulegają frankowaniu. 

LISTY niefrankowane nieprzyjmają Big. i 


tudzież wszystkie Urzędy pocztowe austryackie, 


KĘKOPISMA nadsyłane Redakcyi nie zwracają Eię i niszczone będę. 


= = 


OGŁOSZENIE PRZEDPŁATY, 


Z dniem 1 kwietnia 1862 r.rozpoczyna się 
nowy kwartał. Przedpłata na (748 na mie- 
siące Kwiecień, Maj i Czerwiec wynosi: 

w Krakowie: 


pocztą: 
kwartalnie. . . . . .2br. 5 ea 
półrocznie . . . . . . n 10 „1% 
rocznie . $ 20 n 24 


Upraszą się pp. Abonentów o wczesne 
nadsyłanie pieniędzy prenumeracyjnych i 
dawnego adresu drukowanego, a przynaj- 
mniej o wyraźne podpisy. 


Kraków 26 marca. 


W poniedziałek przyszło w lzbie deputo- 
wanych Rady państwa do praktycznego, że 
tak powiemy zastósowania kwestyi kompe- 
tencyi szczuplejszćj Rady w sprawach finan- 
sowych. Wydział wyznaczony do zdania 
sprawy z przedstawień Ministeryum skarbu 
w d. 47 grudnia r. z. Izbie złożonych wniósł 
na pierwsze, usprawiedliwienie wszystkich 
tych kroków finansowych, które Rząd przed- 
siębrał po dniu 20 października 1860, to 
jest od wydania dyplomu, bez udziału re- 
prezentacyi ogólnćj, Kroki te finansowe wy- 
powiedziane były w memoryale ministe- 
ryalnym, który był wzięty w wydziale pod 
rozbiór i tyczył się: wydania większéj liez- 
by asygnacyj hipotecznych; podwyższenia 
długu bieżącego; konieczności zwiększenia 
wydatków na wojsko; wypuszczenia w ©- 
bieg zdawkowćj monety papierowćj; zapro- 
wądzenia przymusowego obiegu banknotów 
w prowincyach włoskich, a potem cofnię- 
cia tego rozporządzenia; wstrzymania wy- 
płaty procentów w srebrze od pożyczki na- 
rodowćj, i przywrócenia takowćj. Wydział 
jedne z tych kroków nagania, drugie uspra- 
wiedliwia, ograniczając się na ogólnie wy- 
rażonem zdaniu. Dalćj wydział iść niemógł, 
ani też Rząd niewymagał od Izby absoluto- 
rium, czując, że takowe dać może tylko 
pełna Rada państwa, i że bez ustawy o od- 


- powiedzialności ministrów, a w obec 2 15 


ustawy zasadniczćj dozwalającego rządowi 
przedsiębrać kroki finansowe pod warun- 
kiem usprawiedliwienia ich następnie przed 
kompetentną reprezentacyą ogólną monar- 
chii, usprawiedliwienie wniesione przez 
Wydział, byłoby tylko czczą formą, ale o- 
bok tego zarazem środkiem wprowadzenia 
dzisiejszej Rady państwa na drogę trakto- 
wania spraw finansowych, nawet po za za- 
kres wyjątkowego na ten jeden przypadek 
przez N. Pana umocowania Rady państwa 
szczuplejszćj do rozbioru i uchwalenia bud- 
żetu na r. 1862. 

Że Izba nie miała prawa stanowić o kro- 
kach finansowych w myśl $ 18 ustawy za- 
sadniczćój przez Rząd przedsiębranych, to 
wypływa z brzmienia tego paragrafu; wy- 
pływa z oświadczenia p. Ministra skarbu, 
który zapewnił, że mimo żądanćj uchwały 
lzby, on bierze na siebie całą odpowie- 
dzialność i dopiero złoży takową z bark 
swoich przed Radą pełną; wypływa dalćj 
z słów sprawozdawcy wydziału Herbsta, 
który mówił, że zadanie wydziału było re- 
trospektywne, że nie tworzy prejudykatu, 
że idzie tylko o wypowiedzenie zdania swe- 
go o pewnych przedmiotach, że zdanie to 
nie prawną ale tylko moralną może mieć 


wartość; wypływa nakoniec z samego za- 


sadniczego postawienia memoryału mini- 
steryalnego, który nie domaga się absolu- 
toryum, to jest nie domaga się, aby Izba 
zdjęła z Ministerstwa odpowiedzialność i 
zamknęła przeszłość. Jakiż więc cel miało 
to całe przedstawienie? Oto nie inny, jak 
aby Izba przekroczyła sama kompetencyę 
swoją, aby przyznała sobie atrybucye Ra- 
dy pełnóćj i prawo rozstrzygania dalszych 
kwestyj finansowych. Chcąc uchwalić budżet 
na r. 1862, trzeba zamknąć dawniejsze ra- 
chunki — mówiłp. Minister skarbu, — a zatem 
trzeba rok 1864 podciągnąć pod rozprawy 
ha l etowe, Ależ gdy się skończą obrachun- 

Naa 1861 i 4862 wypadnie niedobór ich 
Posryć, więc przychodzi kolój na podwyż- 
szenie podatków i na układ z bankiem ma- 
LEE skarbowi nowy otworzyć kredyt. Jedno 
z órugiem wiąże się jak ogniwa. łańcucha, i 
chwyciWszy za pierwsze ucho, ciągnie się 
je wszy stkie, skoro się ciężar chce dźwignąć. 
Jeśliby ugoda z bankiem nieujżyła, musią- 
łaby ulżyć nowa pożyczka, gdziekolwiek 
by się po nią udać miano, a że dotąd to 
nie nastąpiło, to dla tego jedynie, że jak 
p. Minister w projekcie ugody z bankiem 
oświadczył był, niemasz nadziei powodze- 


nia nowćj pożyczki, gdy na londyńską bank 
dał zaliczkę, a pożyczka r. 1860 dotąd nie 
zrealizowana, w banku leży zastawem. 

Ale w poniedziałek niezaszło w Izbie jeszcze 
tak daleko. Szło tam tylko o wzmiankowane 
usprawiedliwienie kroków  przedsiębranych 
przez Rząd bez udziału prawodawczćj wła- 
dzy, Dwie główne frakcye prawćj strony, 
czeska i polska stanęły tu w poprzek zswo- 
jemi zastrzeżeniami, Prażak w imieniu Cze- 
chów odwołał się do zastrzeżenia uczynio- 
nego w grudniu po wniesieniu przedstawień 
ministeryalnych; Grocholski w imieniu Po- 
laków umotywował ściślćj stanowisko przez 
nich zajęte. Krok był ten koniecznem i lo- 
gieznem następstwem tego co zrobiono w 
grudniu. Wtedy Polacy i Czesi nie wybie- 
rali do wydziału skarbowego, i przyjęcia 
wyboru do niego odmówili, zaprzeczając 
szczuplejszćej Radzie państwa prawa przy- 
właszczania sobie atrybucyj Rady pełnój; 
teraz gdy ten sam przedmiot wrócił z wy- 
działu i miał być wzięty pod obrady, po- 
nowili ówczesne oświadczenie. 

Nie dziś przystawało pytać się ich z le- 
wćj strony, dla czego nie chcą udziałem 
swym starać się o naprawę złego, oile i gdzie 
się da naprawić. W ciągu całym obrad 
tego zgromadzenia nie było przecież i je- 


ku obrad Rady państwa, delegacya nasza 
jest wysłaną przez sejm krajowy, który na 
ostatniem swem posiedzeniu biorąc posta- 
nowienie wysłania takowóćj do Wiednia, 
nie wskazywał jéj drogi, jaką iść ma, lecz 
wytknął jako cel, obronę interesów krajo- 
wych. 


KORESPONDENOYA OZABU. 


Wiedeń 25 marca. 


C Postanowienie, z którem się oświadczyła 
wczoraj w Izbie niższej mniejszość czyli prawica 
względem niebrania udziału ani w debatach, ani 
w wotowaniu nad budżetem i prawami finansowe- 
mi są przedmiotem, którym się zajmują dzisiaj 
wszystkie dzienniki. Wanderer usprawiedliwia to 
póstanowienie, choć wyznaje, że nie wie, co przy- 
niesie w rezultatach. Inne dzienniki żałują, Że 0- 
pozycya stanęła na tej drodze, lub ganią ją o- 
twarcie. Są poszlaki, prawie dowody, że w wię- 
kszości wielu uważa kwestyę finansową z wyż- 
szego, prawdziwie organicznego i konstytucyjnego, 
stanowiska. Dlą takich opozycya, gdyby była we- 
szła w debaty, stałaby się naturalnym i ważnym 
sprzymierzeńcem, co na zmianę całego stanowiska 
większości tem większy wpływ mieć mogło, iż 
wiadomó, że samo Ministeryom stawia kwestyę 
finansowa objektywnie i że z niej swestyi gabi- 


Otóż dziś jak wtedy i od samego począt- 


dnego przykładu, aby Izba usłuchała gło- 
su prawćj strony, Owszem z góry skazała 
ją na mniejszość, a nawet pamiętamy, że 
tym argumentem sprzeciwiała się jéj wnio- 
skom, iż takowe od prawćj strony wycho- 
dzą. Gdzie jest takie z góry powzięte po- 
stanowienie, tam zaiste cele partyi a nie 
cele dobra powszechnego stanowią i roz- 
strzygają. Prawa strona nie mogła żywić 
żadnćj nadziei wywarcia wpływu na bieg 
rozpraw, chyba tem jednem, żeby mowami 
swemi przedłużała zbyt już długie rozpra- 
wy; nie miała widoków utargowania nawet 
jednego centa z ciężarów na jój mandantów 
rozkładanych, a udziałem swoim w uchwa- 
laniu takowych, choćby udziałem negaty- 


wnym, tylko moralne lewćj stronie goto- 


wałaby zwycięstwo, ażeby napisano: tyloma 
a tyloma głosami uchwaliła Rada Państwa 
podwyżkę podatku gruntowego lub zwiększe- 
nie ceny soli. 

Jesteśmy przekonani, że gdyby zajęcie 
bezwarunkowego  utylitarnego stanowiska 
mogło było przynieść w kwestyach finanso- 
wych jakowy póżytek krajowi naszemu, 
niewątpliwie byliby jego reprezentanci po- 
święcili mu nawet wszystkie te jakkolwiek 
najważniejsze względy. Ale lewa strona ni- 
gdy im nie ułatwiła tego utylitaryzmu. Dziś 
lewica byłaby rada posiadać opozycyę w 
Izbie, boć to dla pozorów parlamentarnych 
bardzo na rękę i rozprawy ożywia i popi- 
sywać się mowęom pozwala w obec publi- 
ki, a w obec ministrów składać dowody 
poświęcenia, i nabywa się zasługi gdy mo- 
żna mieć przed sobą tak nieliczną opozy- 
cyę, że się jéj. nigdy uledz. niepotrzebuje. 
Bez opozycyi większość przestaje być więk- 
szością, parlament staje się niemym jak zna- 
ny w historyi niemy parlament, a zachodzi 
nadto i ta obawa, że w braku przeciwnika, 
mogłaby w łonie tćj większości czyli raczćj 
téj jedności powstać schizma. 

Poniedziałkowe więc oświadczenie pP- 
Prażaka i Grocholskiego, a osobliwie tego 
ostątniego oparte było dwustronnie na dwóch 
różnych podstawach: pierwszą jest kompe- 
tencya, którćj dotykać nawet tu niepotrze- 
bujemy, bo jużeśmy ją nieraz rozbierali, 
gdy mowcy lewćj strony omijali ją starannie; 
drugą podstawą, na którćj się oparła prawa 
strona, było dotychczasowe postępowanie 
większości, które z góry wykluczało wszelką 
nadzieję pożytku dla prawćj strony i dla īm- 
teresów przez nią reprezentowanych. Oświad- 
czenie z d. 24go marca było tylko konse- 
kwencyą oświadczenia 18go grudnia. Kto 
wtedy nie wybierał „do wydziału i nie sta- 
rał się do niego dostać, aby u samego źró- 
dła działać, tego działanie dzisiaj byłoby 
powierzchownem, opozycyjnem quand móme 
i wreszcie bezowocnem. Cóżkolwiek bądź, 
sądzimy, że wypowiedziana abstencya nie 
jest również tak absolutną, aźeby miała po- 
mijać zastrzeżenie dla dobra interesów kraju 
na d.18 grudnia r. z. postawione przez posła 
stanowisko wówczas frakcyi polskićj okre- 
ślającego, a które tu przypomnieć sobie po- 
zwolimy: „Zastrzegając sobie w każdój chwili 
według sił moich obronę i reprezentowanie 
interesów kraju, którego jestem wysłańcem, 
niemogę według sumienia i przekonania, 
czynnego współdziałania środkom rządowym 
udzielić, i dla tego w wyborach komisyi 
budżetowój nie wezmę udziału. * 


uetowej nie zrobi. Mogłoby więc przyjść do zmia- 
ny jednego ministra, a prędzej i niewątpliwiej je- 


szcze do zmiany, jeżęli nie całego systemu, z któ- 
rym p. Plener wystąpił, to przynajmniej głównych 
jego punktów. Podwyższenie podatków, ten lub 
ów sposób uregulowania stosunku z bankiem, od- 
nowienie łub nieodnowienie przywileju utrzymania 


terażniejszej lub zaprowadzenie nowej organizacyi 
bankowej, prędsze lub późniejsze zregulowanie 
waluty, są w oczach każdego bezstronnego i su- 
miennego posła, kwestyami nie do walki o par- 


łamentarne wpływy lub widoki, lecz dò walki o 
zaspokojenie interesów i potrzeb tak wszystkich 
prowincyj jak wszystkich mieszkańców i całego 
państwa. Jeżeli od początku sesyi było dla opo- 
zycyi jakie pole do wystąpienia czynnego, a mo- 
że i stanowczego, to właśnie pole kwestyj fiaan- 


sowych. Dla czego tego nie uczyniła ? Powody 
kompetencyi i utylitarności nie dają zaspakajsjące) 
vdpowiedzi, gdyż wyprowadzono je na wierzch 
i przy innych prawach, w których wszakże roz 
biorze i motywowaniu opozycya wzięła udział. 
Istotnym powodem wstrzymania się w kwestyach 
fiaansowych od wszelkiego udziała dla Czechów 
przynajmniej, jako kandydatów do przyszłej wła 
dzy, było uczucie braku siły, aby przyjść do wła- 
dzy, « zarazem niemożność postawienia innego 
planu naprzeciw systemom ministeryslnym w kwe 
styach finansowych. Gdyby Czesi mieli w swem 
ręka taką broń, -byliby się nie cofnęli od walki, 
gdyż mogliby liczyć na zwycięztwo. Ale wystąpić 
do dyskusyi z ogólnemi tylko uwagami albo wiej- 
geowemi faktami, to wystarcza przy prawie gmin- 
nem 3 przy prawie stowarzyszeń; lecz w kwe- 
styach finansowych, gdzie wszystko jest tak no- 
wem, zawikianem, trudnem, byłby to za lekki za- 
sób. Przed tym a nie inoym powodem cofnęli się 
z pola ci, do których właśnie należało zatknąć 
zwycięzki sztandar opozycyi. Jest to bez wątpie- 
ma zręczny parlamentarny wybieg. Czy z niego 
będzie zadowołniony kraj, to się później pokaże. 
Posłówie nasi pozostając Czechom wiernymi, od- 
dali im nową i wielką usługę, gdyż nadali ich o 
sobiatej taktyce pewien rodzaj zasadniczej godno- 
ści. Posłowie czesey chcieli opuścić wczoraj po- 
siedzenie; lecz tu znaleźli opór ze strony naszych, 
który ich od nowej porażki zasłonił. 

W polityce zewnętrznej pewność zbliżenia się 
Austryi do Francyi występuje coraz widoczniej. 
Dzienniki angielskie już o niej mówią. 

Ambasador turecki Kallimachi wręczył hr. Rech- 
bergówi notę Porty, mającą za przedmiot nżtwo- 
jenia w Serbii; Porta w niej oświadcza, że dla 
bezpieczeństwa swych granie, Stawia tam korpus 
obserwacyjny. Listy z Raguzy zapewniają, że 
Czarnogóra lada dzień wystąpi do walki. Flota 
turecka pilnuje po e Albanii. 

N. Pan wróci z Wenecyi dopiero w przyszłym 
mies'ącu. Pogrzeb marszałka księcia Windeschgriitz 
odbędzie się jutro. Deputacye wojska rosyjskiego 
i pruskiego już tu przybyły. Zdrowie hr. Laneko 
rońskiego znacznie się polepszyło. Wszakże cho- 
ry jeszcze z domu nie wychodzi. 


Wiedeń 25 marca. 


3k Wczorajsze 103cie posiedzenie Izby niższej 
znowu oznaczyło jedną z epok w dziejach teraź- 
niejszej Rady państwa. Po trzechmiesięcznej a je- 
szcze nieskończonej pracy przygotowawczej w ko- 
misyj finansowej przystąpiono pierwszy raz do wła- 
Ściwych rozpraw nad finansami w pełnej Izbie. 
Przedtem odczytana została interpelacya pp. Ro- 
gawskiego i Gutowskiego względem niezwykłych 
kroków sądowych z powodu śpiewów religijno-na- 
rodowych w zachodniej Galicyi, tudzież uchwalono 
resztę $$ów ustawy o postępowaniu karnem w spra- 
wach drnkowych. Iaterpelacya sprawiła niemałe 
wrażenie. Spodziewać się należy, że pp. Ministro- 
wie nie zechcą i tym razem zbyć interpelantów 
zwykłemi, już nieraz słyszanemi ogólnikami, a to 
tem więcej, skoro dziwny regulamin Izby nie do 
zwala rozpraw nad interpelacyami. Zbytku zaiste 
skutecznych środków konstytucyjnych, aby- się 
dopominać o prawa i sprawiedliwość, mie posia- 
damy jeszcze. à 

Rozprawy nad postępowaniem kariem w spra- 
wach drakowych były: bardzo mało ożywione. 
Głównie przyczynił się do tego nieporadny i ma- 


łomowny sprawozdawca komisyi, p. Iseczeskul 
z Bukowiny. Najczęściej zabierał głos zastępca 
ministra sprawiedliwości, szef sektyi Rizy, który 
nużyć zwykł słuchaczy monotonią i rozwiekłością. 
Prócz nich odzywali się jeszcze pp. Herbst i 
Guliawald. Niektóre wolnomyślniejsze poprawki p. 
Grilawalda popierane były głównie tylko przez 


prawicę, która juź nieraz dowiodła, że jest naj- 
wolnomyślniejszą i najniepodleglejszą frakcyą Iz- 
by. W ogóle można zarzucić wczorajszym rozpra 
wom nad postępowaniem w sprawach drakowych 
zupełny niemal, świadczący o apatyi brak udziału 
powszechnego. Czy dlatego może tak mało roz- 
prawiano nad tym przedmiotem, że chciano jak 
najprędzej przystąpić do rozpraw nad przedmio- 
tem fidansowym, który był także na porządku 
dziennym? Czy gotowanie się do tych rozpraw 
zajmowało już poprzednio całą uwagę Izby? Co 
kolwiekbądź, widać było wczoraj przed rozpoczę 
ciem rozpraw nad finansami ua dnie wszystkiego 
jakieś oczekiwanie i niepewność a może nawet 
trwożliwość. Niewiedziano z pewnością, co się stać 
może, jaki obrót rozprawy wezmą, co pocznie o0- 
pozycya, która także ze swej strony nie przenika- 
ła wskróś większości. Urywkowo tylko znane by- 
ły niektóre postanowienia opozycyi. Dopytywano 
się o nie z ciekawością. 

Mimo wszystkich zawikłań i trudaości położenia, 
postawa opozycyi była ciągle imponującą. Stano 
wisko zasadniczo-konstytucyjne, przedewszystkiem 
obronne, które opozycya w gradniu w kwestyi fi- 
nansowej zajęła, a zarazem pozostawienie sobie 
tyle pola działania, ile parlamentaryzm w danych 
okolicznościach dozwolić mógł, musiało wzniecać 
niejedną obawę w liczebnie przemożnej większo 
ści, która nie zna prawie wędzidła i traci gront 
pod nogami w swem najdowolniejszem postępowa- 
nin. Wierność zasedzie i sobie samemu jest za- 
wsze wielką podporą i bronią. Jeżli się do tego 
łączy roztropna a miezmordowana czynność poli- 
tyczna, to nieraz zapewnionem zostaje rychłe 
zwycięztwo tym, którzy umieli być w ten sposób 
wiernymi i stałymi. 

Takie rozważanie zajmowało wczoraj zapewne 
niejednego przed rozpoczęciem rozpraw nad finan 
sami. Ztąd owo usposobienie Izby, które najlepiej 
może odbiło się w mówie rozpoczynającego roz- 
prawy sprawozdawcy 'p. Herbsta. Liczą go do 
najlepszych i najwprawniejszych moweów Izby; a 
gdy wceżoraj zaczął mówić o fioansach, znać w nim 
było jakąś niepewność siebie, chwiejność, lękli- 
wość. Może i ztąd, że nie jest on właściwie fion- 
sistą, lecz przedewszystkiem kryminalistą (używa- 
jąc wyrazu doktryny niemieckiej) t, j. profesorem 
i autorem prawa kryminalnego. Dopiero następne 
przemowy opozycyi dodały mu bodźca i ognia, 
bo kiedy drugi raz się odezwał przy końcu roz 
praw ogólnych był śmielszym i dosadnym, lubo 
nie zawsze szczęśliwym ilekroć chciał być dowei- 
pnym. Jednem z vajprzykrzejszych następstw sta- 
uowiska wczoraj zajętego przez opozycyą, byłe 
niezawodnie to, że na mowy pp. Herbsta, Brinza, 
Antoniego Rygera, Kurandy nie można było czy 
nie wypadało odpowiedzieć. 

Znanem jest juź zapewne z depesz i dzienników 
tutejszych (p. „Wiedeń*) wczorajsze określenie te- 
go stanowiska opczycyi. Pcdjęli się tego zadania 
pp. Prażak i Grocholski, pierwszy w imieniu frak 
cyi ezesko - morawskiej, drugi w imieniu frakcyi 
polskiej. P. Prażak mówił bardzo krótko i zwię- 
żle. Było to raczej oświadczenie, złożone do pro 
tokółu, na które się naprzód zgodziła frakcya 
czesko-morawaka. P. Grocholski zaś mówił dłużej, 
a jak powszechnie ta sądzą, zbyt na taki przy- 
padek dlugo. Wszak już stanowisko zasadniczo- 
konstytucyjne określonem zostało w grudniu, wten- 
czas mówił p. Grocholski daleko lepiej. Wezoraj 
należało nieco przypomnieć, lecz aby dowieść, że 
Polacy nie mogą brać żadnego udziału w rozpra- 
wach finansowych, mowa p. Grocholskiego była 
już dla tego samego zbyt rozciągłą i nie dość 
treściwą, że właśnie przez nią samą wziął już p. 
Grocholski udział w rozprawach a nadto wykazał 
mimowolnie, że z powodu smutnego położenia Ga- 
lieyi, które tak trafnie opisał, należy brać udział, 
có mu przeciwnicy natychmiast wytkuąć nie o 
mieszkali. Jakim zaś ma być ten udział, to znów 
inne pytanie, lecz w ten sposób naprzód sobie rąk 
wiązać nienależało i dla tego mowy tej usprawie 
dliwić w całości nie podobna. 

Wiele z tego wszystkiego, co mowa p. Grochol 
skiego zawiera, było trafnem, ale nie z tym do 
datkiem, który naprzód zapowiada zrzeczenie się 
głosu w podobnych kwestyach na przyszłość. 
Cheiejmy przypuszczać, że delegacya polska znaj. 
dzie jeszcze sposoby należytego przestrzegania | 
bronienia praw i interesów krajowych, a to tem 
więcej, że — co tu jest istotnie publiczną tajemni- 
cą — nie cała podziela wczorajsze określenie stá- 
nowiska swego w całości. Wszak nawet O.-D). Post 
dziś o tem pisze, chociaż w swoim sposobie ten- 
dencyjnym. Zasada solidarności, a zatem uległość 
większości jest ciągle głównym a znanym powsze- 
chnie zakonem delegacyi polskiej. W niej zawsze 
wielka siła, która w teraźniejszem położeniu kraju 
wiele znączy i znamionuje nawet pewien postę. 

Zasada ta w połączeniu z wyżej wspomnianą 
wieraością i stałością jest żywiołem przeważnie 
dodatnim, konstrukcyjnym i organizacyjnym dla 
kraju, ale pod tym warunkiem, aby jak wiele in- 
nych najlepszych zasad i kierunków, nie stawała 
się li tylko oschłą i bezwzględną doktryną, która 
nie czerpie soków żywotnych z rzeczywistości. 

Nie pisałbym może tak bez ogrodki o delega- 
eyi polskiej, gdyby ona właśnie nie była delega- 
cyą tylko, gdyby nie było obok niej pełniejszej 
reprezentacyi kraju, jaką jest sejm. Ale że sejm 
wysłał tę delegacyą, określiwszy niejako jej po- 
słannictwo i uczyniwszy j% odpowiedzialvą, że 
nadto życie publiczne wymaga dziś publicznego 
ile możności przedstawiania 1 rozbierania spraw 
krajowych, że wreszcie i publicystyka ma w tym 
względzie pewne obowiązki i pewną niezależaość, 
przeto zdaje mi się, iż nikt nie błądzi, kto szcze 
rze i z dobrą wiarą zajmuje się rozbiorem postę- 


powania delegacyi polskiej w Radzie państwa, u- 
ważając takowy za kwestyę otwartą, przez co de- 
legacya ulega do pewnego .stopnia krytyce publi- 
cznej. Jakimże sposobem powstawało w państwa» 
konstytucyjnych wotum zaufania lub nieufaośc 
tudzież zmienność wyborów w ogóle? Gdzież o- 
stateczny kierunek i kryteryum opinii? 

Co do słów, które na końcu p. Grocholski po- 
wiedzisł, że ostatecznie „historya sądzić nas bę- 
dzie,* są one rzeczywiście prawdziwe, chociaż nie 
nowe, ale pozwoliłbym sobie tę tylko uwagę, że 
są stanowiska, na których nie tyle trzeba się o- 
glądać biernie na historyą, ile czynnie wchodzić 
niejako w historyą i rozwijać ją, że tak powiem. 
Takie stanowiska często są bardzo trudne, ale teź 
i pozazdroszczenia godne. 

e dziś stanowisko w Radzie państwa tak jest 
tradnem, to nie wina przecież delegacyi polskiej. 
Ostatecznie spada za to odpowiedzialność na tych, 
którzy sprawili, że ludzie najwolnomyślniejsi i naj- 
zaeniejsi widzą się niejako zniewoleni do milcze- 
aia w zgromadzęniu parlamentarnem, podczas gdy 
obrady się toczą nad najważniejszemi sprawami 
kraju. Którzyż to są sprawcy takich anormalnych 
stosunków konstytucyjnych w państwie anustry- 
ackiem? Kto chce w wolnej formie rządu, jaką 
jest koustytacyjna, zniewalłać reprezentantów kra- 
jowych do uznania tej lub owej oktrojowanej kom- 
petencyi? Z tych względów wczorajsze określenie 
stanowiska delegacyi polskiej wydaje się zaiste, 


jeżeli nie usprawiedliwionem, to poniekąd wytłu- 


maczonem. Ale są to tylko większe trudności. 


Gdzie większe trudności, tam większe też obo- 


wiązki. Z tego względu nie mogę być za nało- 
żonem sobie z góry milczeniem. Odwołuję się zre- 
sztą do tego wszystkiego, co od grudnia o zacho- 
waniu się w obec kwestyi finansowej pisałem. 
Ostatecznie zaś powtórzyć muszę, że nie tracę na- 
dziei, iż znajdą się jeszcze sposoby wyjścia z tej 
cieśni na pełne morze działania, przy czem nawet 
wczorajsza dekłaracya p. Grocholskiego mogłaby 
jeszcze być przydatną gdyż nważaćby ją można 


jako ponowne zastrzeżenie stanowiska zasadniczo- 


konstytucyjnego, którego forma tylko nie była 
całkiem odpowiednią i poprawną. 
Jutro dalsze rozprawy szczegółowe nad tem o- 


cenieniem środków finansowych, przedsięwziętych 
od wydania dyplomu paźiiercikowego Em kys 
na porządku dziennym są przedmioty inne, nie- 
fiaansowe, mianowicie projekta praw o wolności 
osobistej, © nietykalności mieszkań it. p., które 


wróciły ze zmianami z eby wyższej. Izba wyższa 
ciągnęła wezorej dalej rozprawy nad zniesieniem 
lennictwa. i 


Wrocław 23 marca. 


t Jest to stare doświadczenie, że kiedy kto w za- 
pale dyskusyi wychodzi z granic umiarkowania, i 
zamiast argumentów, miota na przeciwnika oskar- 
żenia i potwarze, ten z pewnością nie najlepszej 
oroni sprawy. W takim położeniu znajduje się mi- 
aisteryalna Sternzeitung, występując w obec kraju 
z obroną konieczności rozwiązania izby poselskiej, 
oddalenia z gabinetu ministrów liberalnych i za- 
stąpienia ich nowymi, zgoduiejszymi w zapatrywa- 
miu się na stan i na potrzeby kraju z resztą pozo- 
stałych członków. Rząd mie jest zbyt szczęśliwym 
w doborze redaktorów ministeryalnego organu. Jak 
za przeszłego ministerstwa Sternzeitung szarpana 
była nieustannie prawie przez wszystkie organa 
prasy niezawisłej, nawet przez Kreuzzeitung, tak 
iteraz, oprócz tej ostatniej, żaden dziennik nie 
przychodzi jéj na pomoc. Rząd albo nie informuje 
dostateezuie organu swego, albo redaktorowie są 
ladźmi niezdolnymi do prowadzenia politycznej po- 
lemiki w tak zawikłanem jak obecne położeniu. 
Prawda, że położenia tego niepodobna prawie ske- 
tecznie bronić. Ale organ ministeryalny nie powi- 
nienby przynajmniej więcej jeszcze rządu kompro- 
mitować. Prasa niezawisła łatwą ma walkę. Wybu- 
chy organu ministeryalnego nie zdolne są wyzwać 
jéj na pole równie namiętnej polemiki. Z zimną 
krwią przyjmują i odpowiadają na czynione roz- 
wiązanej izbie i liberałaym stronnictwom oskarże- 
uia. Ta spokojność prasy niezawisłej w stolicy i na 
prowineyi a w zgodzie z nią równa spokojność ca- 
lej masy politykojącej publiczności, mięsza wido- 
cznie sumienie sfer rządowych. Ogólne jest prze- 
konanie, że obecny gabinet nie utrzyma się trzech 
miesięcy przy sterze rządu. 

Obecny minister fiaansów, p. Heydt, szuka na- 
daremnie zastępcy dla siebie w wydziale minister- 
stwa handlu. Zaden z ludzi wydziałowych nie chce 
przyjąć zarządu tak ważnej gałęzi administracyi, 
którą p. Heydt, jak mówią, powolną uczynić chea 
w urzeczywistnieniu róźnych swoich planów fiaan- 
sowych. Ma on podobno zamiar wnieść projekt 70 
do 80 milionowej pożyczki na drogi żelazne, pro- 
jekt dawniej już p. Patowowi podawany, ale przez 
niego, jako zbyt awanturniczy, odrzucony. Drugi 
projekt, który pódobno juź jest przygotowany, 
dotyczy konwersyi 4%, procentowej renty na 4 
procentową. Temi i innemi jeszcze środkami nowy 
minister fiaansów, który dotychczasowy system fi- 
zansowy pruski uważać ma za przedawniony i pe- 
dancki, zamierza nie tylko wydobyć dostateczny 
fandusz na reorganizacyę armii, ale nadto ożywić 
niemi przemysł i handel krajowy. Dotychczas je- 
doak projekta p. Heydta nie ośmieliły nikogo do 
przyjęcia współudziała w ministeryalaej odpowie- 
działaości. 

Cóż się bowiem stanie z projektami temi, skoro 
przedstawione będą przyszłej izbie poselskiej ? Tr-e- 
ba się najprzód postarać o to, aby obecny gabinet 
miał w niej większość, a to zadanie przechdzi siły 
gabinetu. Przynajmniej z takiego, jakie dziś panu- 
je w całym kraju usposobienia, nigdy ministeryal- 
na izba nie wypłynie. Trzeba cudu, aby usposo- 
bienie to zmieniło się w przeciągu tych parę tygo- 
dni, które oddzielają kraj od terminu pierwotnych 
wyborów, naznaczonego na 15 kwietnia. Oczekują 
programu ministeryalnego przed wyborami, ocze- 
kują instrakcyi dla władz administracyjnych 'kie 


2 CZAS z Czwartku 27 Marca 1852. 


Morny miał przed sobą przykład parlamentu an- 
gielskiego. Hr. Morny dodał, że prawo adresu zo- 
stało „udzielone* Izbie przez Cesarza. Na to po- 
wstała opozycya republikaneka wołając: „mów 
przywrócone.* Prezes Izby nie cofnął jednak wy- 
razu. Izba przyjęła ostatecznie bez zmiany cały 
adres zredagowany przez komisyę. Głosowali prze- 
ciw niemu w liczbie 9, pięciu deputowanych repu- 
blikanekich i czterech legitymistowskich: pp. Cu- 
verville, Kolb Bernard, Keller i wicehrabia Liemer- 
sior, Panowie Brame i Poayer- Qaartier głosowa- 
i 


rających wyborami. Wszystko to będzie zapóźno.|że pomimo nieurodzaju. Francya głodu niencier- 
Trzy lata liberalnego rządu wpłynęły tak silnie na |piała i w szybkim czasie spichrze potrzebną ilo- 
usposobienie kraju; prasa, stowarzyszenia polity- ścią ziarna zapełniła. Skala ruchoma nigdy nie 
czne, oczekiwanie w całych Niemczech i w Euro-|byłaby zniesioną, gdyby opłaty celae od innych 
pie, tak niewzruszonem „isposobienie to czynią, że | produktów przemysłu nie uległy zniżeniu. Chleb 
prawdziwie zaledwie pojąć można, iż gabinet obe- | tegoroczny Francya zawdzięczać powinna wolno- 
eny łudzi się jeszcze nadzieją, że powolaą dla s'e- |ści handlowćj. Czy więc patryotycznie czy nawet 
bie będzie miał izbę. Miałżeby, o czem także na- logieznie było ze strony panów Pouyer-Quartier i 
pomyksją, uciec się do oktrojowania nowego pra: | Jules Brame, Maira z Rouen i kilku ianych wy- 
wa wyborczego? Nie wierzę temu. Świeża odezwa stępować z gwałtownemi wyrzutami przeciw tra- 
króla do ministrów nie dozwala czynić podobnego | ktatom z Anglią i Belgią to jest przeciwko czy- 
przypuszczenia. Co się po zebrania nowej izby sta- nom dokonanym, nieodwołalnym i łatwo bardzo 
nie, trudno naprzód decydować. bronić się dającym. 

Francusko-pruski traktat handlowy został w tych W braku wzruszeń zewnętrznych, publiczność 
dniach w Berlinie ostatecznie ułożonym i spisa- | doznała pewnego wrażenia z tych skarg gwałtow- 
nym. nych wydziedzieczonego na rzecz potrzeby ogólnej 
monopolu. Nie wielka liczba, a do niej z du- 
mą policzyć się mogę, zupełnie odmiennego jest 
zdania. Obojętnie należy przyjmować krzyki i na- 
rzekania mniejszości, ile razy one przeciwko wiel- 
kim i dowiedzionym zasadom powstają. Traktaty 
kwestyj wewnętrznych wywołały w łonie Ciała pra- | inaugurujące epokę wolności handlowej, pojawiły 
wodawczego opór i burze których się po składzie | się w chwili najniekorzystniejszej. Nieurodzaj wy- 
i temperamencie Izby spodziewać nie można było. prowadził za 500 milionów kraszcu z Francyi. Ka- 
Pełnomocnicy ludu zawsze powolui, i zgodni | pitał ten wróci, ale „trzeba na to czasu. Wojna 
z władzą w przedmiotach polityki zewnętrznéj, | domowa w Stanach Zjednoczonych pozbawiła prze- 
waruszyli się, gdy przyszło że tak powiem pro mysl klienteli 25-milionowej ludności. Stan in- 
domo sua przemawiać. Jestto zapewne objaw z pre- | nych mocaratw europejskich, w liczbie których p. 
rogatywy dekretu 24go listopada wypływający, ale Baroche wymienił Rosyę, także paraliżuje stosuu- 
jest także nie można zaprzeczyć i dowód > wyłą- | ki handlowe Franeyi. Włochy pod bokiem żywią 
cznych usposobień Izby areykónserwaty wnećj. W rze- | brzemienną agitacyę i pewnie nie przykładają się 
czy samćj reprezentacya narodowa pod rządem Ce- |do ożywienia pracy przemysłowej sąsiadów. Wszę- 
sarstwa wolą ladu imaugarowanego, ograniczyła się dzie jest niedobór, niechęć, niedogodność i kłopo- 
dotąd na potwierdzania czynów męża, który naj- |ty fiaansowe, a w łonie Ciała prawodawczego fran- 
bardzićj wolę tę uosobistniał. Pięciu deputowanych |cuskiego pojawiają. Bię gwałtowne wyrzuty prze- 
dawnićj republikanów pozostało na lewicy i wzna- | iw układom, które dopiero od 1go października 
wianemi bezowoenemi protestacyami zasłażyło na | w zupełności zostały praktykowane i którym cza- 
dowcipne i trafae przyrównanie w Journal des De- |8u rozwinięcia się oponenci niedają. Oto jest treść 
bats do Anabaptystów z opery Proroka którzy na |obrony przez usta komisarzy rządowych wymie- 
scenę po to tylko wychodzą ażeby pewne- zwrotki cionej, obrony wymownej, a szczególaie uzasa- 
odśpiewali, i lad błogosławiii. Kilku innych człon- dnionej, którzy szukają tylko odpowiednich or- 
ków lzby może do cyfry pięciu także dochodzą- ganów. i ; 
cych stanowi odwrotny kraniec opinii i tylko dla Niedogodność ministrów bez wydziału, bronią- 
zwyczaju nazwę prawicy nosić może. Bo prawej | cych polityki rządowej, czuć się dała w tegoro- 
strony w Izbie być nie może tam gdzie wszyscy | cznej dyskusyi wewnętrznej. Jakkolwiek pp. Bil- 
jéj ezłonkowie jednyra duchem konserwatyzmu i lault, Baroche i Magne wymownie przemawiali, 
aprobacyi ministeryalnych czynów tak głęboko są nierównie skuteczniej mógłby był głos zabrać p. 
przejęci. Panowie Keller, Plieęhon i icni nie liczą Rouher minister handlu itd. który traktaty podpi- 
się więc do kategoryi opponentów systematycznych sał i układał. 
ale tylko czasowych i do jednój i tejże samé) kwe- Ale udział ministrów rzeczywistych w rozpra- 
styi ograniczonych. Ideą tój frakcyi [zby jest o- wach Izb nie da się pogodzić z mechanizmem kon- 
brona praw doczesnych, Stolicy. Apostolskićj. Nie |stytucyi cesarstwa. Wypada zatem zostawić rze- 
możaa tych panów nazwać partyą katolicką bo | czy jak są i w ostatecznym streszczęniu rozpraw 
wyrządziłoby się krzywdę inoym katolikom w Izbie przyznać, że opozycya wszelkiego stopnia i ro- 
zasiadającym, których jednak ani głosów nie sły- dzaju, nie odniosla w tym roku odznaczających 
szeliśmy ani gałek. w urnie doliczyć nie można. korzyści, potrafiła jednak przekonać opinię publi- 
Do chwili w którćj kwestye wewnętrzae zostały |czną, że reformy, dekreta 24g0 listopada ogłoszo- 
pod rozbiór wzięte wszystkie postanowienia Izby | ae nie są literą martwą i koneesyą pozorną. De- 
można następującą cyfrą oznaczyć. Il: razy kwe- | patowani mają zupełną wolność objawienia zdań. 
stya władzy doczesnój lub inna z nią styczność | Idzie tylko o to, ażeby wybierali przedmioty w któ- 
mająca nie były na stole, tyle razy rząd mógł być rych mogą z pożytkiem ogółu występować. 
pewien jednomyślności głosów mnićj pięciu Ana. Halevy, kompozytor wysoko ceniony, autor wie- 
baptystów. W razie występującćj na plac kwestyi la dzieł mniejszych, a mianowicie Żydówki i Kró- 
włoskićj, rzymskićj i podobnych mniejszość zmniej: | lowej Cypru, sekretarz dożywotni asademii sztuk 
szala się lub powiększała przydateiem  frakcyi | pięknych, umarł w Nicei.. Jest to powszechnie źa- 
Kellera i towarzyszów. Taka była statystyka I«by |łowaay mąż. Urodził się w 1799 r., był uczniem 
aż do 24 listopada roku przeszłego. Taką się o- | Cherubiniego. Uzyskał wielką nagrodę. Rzymską 
kazała jeszcze przy dyskusyi i głosowaniu para-|w 1816, a doszedł do szczytu sławy operą Ży- 
grafów adresu polityki zewnętrznój dotyczących. dówka, którą pierwszy raz w 1831 r. przedstawio- 
Ministrowie odpowiedzieli zwycięsko mikroskopij- | no. ieła został 


za. 
Kto bywał w Izbie za czasów Ludwika Filipa, 
dziwi się trochę fizyognomii Ciała prawodawczego. 
W dzisiejszej Izbie, prezes mianowany przez Ce- 
sarza, ma powagę i władzę, władzę rzeczywistą. 
Prowadzi on obrady porządnie i zgiełki Izby są 
rzadkie. Deputowani uderzają nieraz na ministrów, 
ale, wyjąwszy deputowanych republikanekich, o0- 
szezędzają zawsze osobę monarszą i przypisują jej 
najlepsze intencye. Zmusza ich do tego potrzeba 
publiczna, utrzymanie porządku i uroku władzy, 
po złowrogiej rewolucyi 1848, ale prowądzi ich 
także do tego obawa administracyi w wyborach. 
Deputowani wybrani w miastach są śmiclsi, bo 
masy miast nie dadzą się łatwo kierować, ale de- 
putowani wybrani po wsiach są w ręku rządn. 
Hr. Morny wywięzuje się z talentem ze swej mi- 
syi i daje sobie rolę liberalną, zawartą naturalnie 
w ścisłych granicach konstytucyi. Jest to umysł 
nie zwyczajny, którego spostrzeżenia Izbę nieraz 
uderzają. Dawniej prezes Izby wchodził do sali 
między szpalerem gwardyi narodowej, dziś wcho- 
dzi między szpalerem gwardyi cesarskiej. 
„Ostatnia agitacya paryzka likwiduje się że tak po 
wiem w procesach. P. Scherer, krewny pułkownika 
Chavas, został skazany na 3 miesiące więzienia i 1000 
fr. kary, za rozrzucanie w stronie łacińskićj, sprosnój 
piosnki zwanéj „Lion du quartier latin“ a obróco- 
nćj przeciw rządowi. Redaktor dziennika Mouve- 
ment został ukarany 6 tygodniami więzienia i 100 
fr. grzywny. P. Gieizyński młodzieniec 19 letni, syn 
emigranta z r. 1832, byłego oficera 2go pułku uła- 
nów, który ożenił się był z krewną pana Pietri, 70- 


Paryż 21 marca. 
B. Rozprawy nad paragrafami adresu które dotyczą 


zgiełku wywołanego z powodu kursu pana Renan. 
Skazując go na minimum kary, prezes sądu wyra- 
ził się bardzo względnie dla młodzieńca a życzli- 
wie dla Polski. P. Granesco jest jeszcze w więzie- 
niu. Przejdzie on przez proces i zapewne zostanie 
wydalony z Francyi. lany redaktor Courrier du 
Dimanche uciekł. Gazette de France przejdzie tak- 
że przez proces i to za ogłoszenie składki na pokry- 
cie kary, na którą został skazany p. Pelletan za 
artykuł „Wolność jak w Austryi.* Trzymanie Ga- 
zette de France z Courrier du Dimanche łatwo się 
tłómaczy. PP. Brame i Pouyer-Qaartier deputowa- 
ni, dobrze zrobili, że choć wystąpili przeciw trak- 
tatowi handlowemu, głosowali na adres. Pokazali 
oni przez to, że nie szukają szkody rządu, że nie 
należą do spisku. 

Independance donosi, że O. Gagaryn, jezuita ro- 
syjski, postradał dyrekcyę jedaćj szkoły polskićj: 
Independance chee zapewne mówić o szkole panien 
polskich, którój O. Gagaryn był dyrektorem, a 
w którćj nie wiem czy pozostawał w czasach o- 
statnich. 

Załoga francuska w Rzymie zajęła Montali i Ci- 


Po pierwszym przedstawieniu dzieła 
nym chociaż talentem liczbę nadgradzającym ułam- | mianowany kawalerem legii honorowej, a w 1845 
kom. W jednój kwestyi zanosiło się na brzemien- oficerem. P. Halevy był wyznania mojżeszowego. 
ny rozbrat władzy wykonawczćj z prawodawczą.| Witold Wołodkowicz, potomek starożytnej lite- 
W swoim czasie daliśmy poznać czytelnikom zna: | wskiej rodziay, spowinowacony z wielu znakomi- 
czenie epizodu dotacyi Montaubana; czekamy na |temi rodzinami polskiemi, rozatał się z tym Świa: 
wznowienie tój kwestyi życząc ażeby nie wznowiła | tem dnia 19go b. m. Pogrzeb jego dziś się od- 
się, i nieomieszkamy w swoim czasię zdać z nićj będzie. Wołodkowicz służył niegdyś wojskowo, a 
sprawę jeżeli będzie potrzeba. W tym miejscu je-|od 1831 r. gościł we Francji. 
dnak. wypada nam dodać że projekt dotacyi Mon-| W chwili zamknięcia korespondencyi odbieram 
taubana wywołał objawy które zupełoie z usposo- | Monitora, z którego dowiaduję się, że Ciało pra: 
bieniem Izby obecnie sprawdzonym zgadzają się. | wodawcze przyjęło projekt adresu w odpowiedzi 
Ciało prawodawcze francuskie na przekór poprze- |na mowę tropową większością 245 głosów prze- 
daim reprezentacyom narodowym okazaje rodzaj |ciwko 9siu. O przyjęciu adresu nikt nigdy nie 
obojętności co do kwestyi polityki zewnętrznój, | mógł wątpić, ale tak imponującej większości spo- 
spuszczając się w tój mierze dosyć poufnie na | dziewąć się trudno było. Ministrowie bez wydzia- 
Cesarza. Zaczyna jednak być drażliwe na bliższe |łów mają prawo się cieszyć. Niech się jednak do- 
interesów wewnętrznych potrącenie. brze przygotują na spotkanie przy projektach do 
- Od kilku dni Izba żywo zajmuje się i ezęsto| praw o nowych podatkach i dotacyach. 
w gorączkowe wpada paroksyzmy rozprawami to 
nad kwestyami finansowemi, to nad traktatem 
handlowym z Belgią a mianowicie z Anglią za- 
wartym. laną drogą czytelnicy dowiedzą się za- 
pewne szczegółów tój parlamentarećj walki, do 
mnie należy tylko wspomnieć, że ministrom mnićj 
szczęśliwie poszła kampania o kwestye wewnę- 
trzne niż zewnętrzne, Już z góry i głośno obja- 
wia się wstręt do nowych podatków a mianowi- 
cie od goli i cukru co niepomału narnszy gyste- 
mat reform p. Foulda. Wprawdzie gotuje się dla 
kapitalistów niespodzianka. Ci którzy nie przystał: 
na zamianę renty 4% procentowój xa 3'/, będą 
zagrożeni w swój pozycyi ofiarą zwrotu kapitału. 
Jest w trakcie układów pożyczka ubocznsa, którą 
może nawet tą nazwą nie godzi 8:ę mianować, 
bo o tyle o ile mogą być mi szczegóły ićj opera- 
cyi znane, bankierowie francuscy i angielscy do- 
pomogą rządowi, do skompletowania. zamiany. 
Skarbowi francuskiemu nie przybędzie ani centim 
długu, tylko wierni i uparci. posiadacze 4/4 pro- 
centowych kuponów, zostaną. spłąceni, a jeżeli ze- 
chcą nazad wejść w poczet wierzycieli skarbu, 
co zresztą musi nastąpić, bo eożby robili innego, 
to będą musieli na giełdzie odkupić drożćj ten 
sam papier, który im rząd pod korzystnemi pier: 
wój ofiarował warunkami. f 

W zachodach około powyższćj negocyacyi czyn 
ny bierze udział znany w Polsee i zamożny ban. 
kier. P. Fould jężeliby stracił w Izbie zyska us 
giełdzie (ma się rozumieć dla skarbu) i potrafi 
nakoniec doprowadzić do skutku ułożone plany. 
Trudna to bardzo rzecz przeprowadzić reformy i 
dokonać wielkich rzeczy w zakresie interesów 
materyalaych, bo niepodobua przykładając ręki 
do dzieła, nie ranić interesu prywatnego lub na 
wet i zbiorowych mniejszości, Traktat handlowy 
z Anglią i Belgią zawarty, był w tych dnisct 
przedmiotem gorzkich wyrzutów ze strony najży 
czliwszych przyjaciół rządu. Prawda, że ministe 
ryalni, jakby ich nazywano dawnićj, deputowani, 
są to fabrykanei produktów już teraz nieprotego- 
wanych. Przemawiali oni wprawdzie w -imieniu 
stu tysięcy robotników, którzy cierpią na stagna- 
cyi przemysłu swego, ale zapomnieli, że kilka mi 
lionów także zasługujących na względy pracowni 
ków, korzysta z wolności handlowćj. Rolaictwe 
w kwitnącym jest stanie, przyznała to Izba. Cena 
roboczych doi wieśniaków podniosła się i trudno 
robotoików znaleść i to także potwierdzonem zo- 
stało. Zniesienie skali ruchomćj i zupełnie prawie 
przystęp wolny do portów francuskich zboża za- 
graniczuego, ten nieznany dotąd miały rezultat, 


szkodzenie powstaniu w Neapolitańskióm. Sprawa 
świecka Rzymu straciła trochę w tych czasach, ale 
natomiast sprawa religijna zyskuje. Uniacki ruch 
w Bułgaryi idzie coraz Śmielćj. Niedawno 7000 fa- 
milij wróciło na łono dawoego kościoła, a temu 
parę tygodni 5000. Za Bałgarami zaczynają iść 
Grecy. Skarży się na to Rosya. 

O powstaniu greckióm przychodzą sprzeczne po- 
dania. Anglia i Austrya chciałyby wciągnąć Fran- 
cyę w ligę mającą na celu obronę króla Otona. 
Napoleon III uznający wszechwładztwo ludu, nie 
może do podobnćj ligi przystąpić. Kilka parowców 
wojennych, posłauych z Malty, krążą w około brze- 
gów Grecyi i pomagają Turcyi. 

We Włoszech to jest tylko niezawoduóm, że Ga- 
ribaldi znajduje się ciągle w dobrych stosunkach 
z panem Ratazzim. Jest on obecnie w Medyolanie, 
kl nod przyjmowany jest z niesłychanym za- 
pałem. ; 

Giełda paryzka zaczyna Się podnosić i sądzą, 
że podniesie się wysoko. Giełdziści i bankierowie 
radziby dowiedzieć się ile rząd otrzymał czystego 
z souliy tj. po potrąceniu kosztów. Koszta se 
wielkie, bo podtrzymywanie giełdy operującój na 
4ry miliardy jest tradne, ale sądzą, że rządowi o- 
kroiła się ostatecznie suma, o którój jużem na- 
pomknął. Cichość całój Francyi jest zupełna. , 

P. Duvergier de Hauranue ogłosił piąty toma li- 
stów parlamentarnój Francyi. 


Paryż 22 marca. 


Pan Ratazzi powiedział był w parlamencie ta- 
rykskim, że tego roku upominanie się senatu fran- 
cuzkiego za Rzymem były słabsze. Przeciw temu 
zdauiu powstał p. Larochejaqaeiein i zażądał od 
senatu wytłumaczenia swej myśli. Mowcę legitymi- 
stowskiego poparł p. Barthe, prezęs Izby obrachun- 
kowej, ale sprzeciwił się temu minister Billault 
wystawiając niedogodności odpowiadania parlamen- 
towi zagranicznemu. Minister dodał, że senat o- 
świadczył się za mezzo termine, że oświadczenie 
było wyrażne i że z tego powodu Cesarz podzię- 
kowal senatowi. Senat usłuchał rady pana Billault 
i propozycyę pana Larochejaquelein odrzucił. 

Minęło wrażenie wywołane przez rozprawy nad 
traktatem handlowym zawartym z Anglią. Debaty, 
Presse i Courrier du Dimanche, będące za wolno- 
ścią handlową, tryumfają z mowy pana Baroche. 
Francya musi czekać ma dalsze doświadczenie, 
bo 6 miesięczna praktyka nie jest dostateczną. 
Trzeba życzyć, aby zawarty traktat nie poka- 
zał się dla Francyi szkodliwym i aby, odniosła 
górę myśl umiarkowania. Wrażenie publiczne było 
jednak tak silue, że ze wszystkich stron pytano 
się: czy Francya może zerwać traktat zawarty na 
lat 10? Fraacya nie mogłaby tego uczynić bez 
wydania wcjay, ale, że traktat został podpisany 
w lutym 1860, koniec jego, gdyby traktat poka- 
zał się rzeczywiście złym, przypadłby za lat 8. 
Traktat zawarował, że może być poprawionym za 
wspólną zgodą Fraucyi i Anglii. Gdyby praktyka 
pokazała w nim jakie usterki to jest błędy, być 
może, żę dobre stosunki dwóch państw mogłyby 
je usunąć na drodze polubownej. 

Odpowiadając panu Pouyer- Quartier, pan Ba- 
roche zawołał, że jeżeli przemysł cierpi, rolnictwo 
znajduje SIĘ w stanie pomyślaym. Inaczej tę rzecz 
wystawił pan Guillaumaio. Mowca ten skarżył się 
aa wysokość procenta: po wsiach, na zbyt małą 
usługę oddawaną rolnictwa przez bank kredytu 
nierachomego, ma trudności towarzyszące zalicza- 
nia pożyczek na drenowanie. Według p. Guillau- 
maia bank, o którym mowa, odebrał od rządu sto 
milionów ma drenowanie, a dotąd zaliczył wła- 
ścicielom tylko 750,000 tr. 

Ciało prawodawcze skończyło nareszcie długie 
rozprawy nad adresem. Nim przystąpiło do głoso- 
wania, hr. Morny przedstawił mu niektóre uwagi, 
mianowicie te, że zbyt długie rozprawy nad adre- 
sem są szkodliwe i nieużyteczne. Mówiąc to hrabią 


Rzym 17 marca. 


(a.) Ojciec święty ma się eckolwićk lepiej; dnia 
wczorajszego wstał i słuchał mszy. przez kapelana 


dzo osłabionym położył się znowu. Po poładniu 
stau jego pogorszył się nieco i miał trochę go- 
rączki; lekarz nadworoy, doktór. Viale-Prela, brat 
zmarłego kardynała, przepisał mu lekarstwo i za- 
lecił spoczynek i jak największą spokojność. Dziś 
rano Papież ma się lepiej, ale nie wstaje jeszcze; 
w wieczór zaś przyjmie przyjaciela swego kardy- 
nała Marini, który często wieczory przepędza z Oj- 
cem świętym. Wszystkie posłuchania. zawieszone 
są do nieokreślonego Czasu. 

Wiadomo, iż jest zwyczajem powszechnie w dy- 
plomacyi przyjętym, że dwór posyłający przedsta- 
wiciela swego do obcego dwora zapytuje go u- 
przednio, azali jest zadowolony z wyboru osoby i 
zgadza się na jej przyjęcie. Owoż zdaje się, iż 
wybór monsignora Franchi, arcybiskupa tessalo- 
nickiego, na nuncyusza Apostolskiego do Polski 
i Rosyi, natrafił na wielkie trudności w Petersbur- 
gu i źe znana przychylność czcigodnego tego mę- 
ża dla Polaków i Polski stanęły solą w oku Ce- 
sarzowi i księcia Gorczakowowi; słowem X. Franchi 
usunięty został i, jak twierdzono wczoraj we wszy- 
stkich urzędowych i dyplomatycznych kołach, po- 
syłają na jego miejsce monsignora Berardi, wice- 
sekretarza Stanu. Mgr Berardi, aczkolwiek prałat, 
nie był dotąd kapłanem, otrzymał był tylko świę- 
cenie mniejsze i mógł jeśliby chciał zrzucić da- 
chowną odzież i pojąć żonę, jak to uczynił nie- 
gdyś mgr Spada- Medici, gdy Się ożenił z panną 
Natalią Komarówną. Zkądinąd, wedle odwieczne- 
go zwyczaju Stolicy Apostolskiej nuneyusz winien 
być biskupem; kwoli tedy temu zwyczajowi mgr 


recepcyi margrabiego Lavalette, gdzieśmy go wi- 
dzieli z przepyszną brylantową gwiazdą ów. Ja- 


nnarego na piersiach w szczególny sposób uwagę 
nań zwracającą. Po kilkodziennem zamknięciu Zo- 
stał dnia wezorajszego w niedzielę wyświęconym 
na diakona; w przyszłą zaś niedzielę otrzyma 
święcenie kapłańskie a w następną biskupie; przed 
tem zwołany będzie konsystorz, na którym Ojciec 
święty ogłosi go arcybiskupem in partibus wraz 
z innymi biskupami. Kardynałów, jak słychać, nie 
ay mieli aż do września. Wybór mgra Be- 
rar 

zadziwiłby nas nieskończenie, gdyby miał się 
sprawdzić... wątpić wprawdzie niepodobna, iż ma 
piastować nuncyatarę, a to nagłe przeskoczenie 
wszystkich stopni hierarchii dachownej dostate- 
cznie nas przeświądcza o tem; ale nader dokła- 
dnie uwiadomione osoby twierdzą dziś rano, że 
mgr Berardi jedzie nie do Petersburga, lecz tylko 
do Wiednia, a że mgr De Lucą wyjeżdża ztamtąd 
jako nuncyusz Apostolski do Polski i Rosyi, o0- 
bracając naturalnie podróż swą na Rzym, by stó- 
sowne otrzymać instrukeye. Wersya ta prawdopo- 
dobniejszą się nam nierównie zdaje, lubo pier- 


stał skazany na 6 dni więzienia, za należenie do 


vitta Castallana. To nowe zajęcie ma na celu o- 
dzisiejszych posiadłości papieskich i prze- 


swego odprawianej; potem jednak czując się bar-| p 


jest przez tenże sąd prowadzonóm, lecz przez ko- 


Berardi wstąpił na rekolekcye zaraz nazajutrz po | cel 


na nuncyusza Apostolskiego w Petersburgu 


wszej nie śmiemy całkowicie odrzucać, równie jak 
jej zawierzyć nie ważymy się dotąd wcale. Wkrót- 
ce jednak będziemy w możaości przesłania wam 
niezawodnych wiadomości w tym względzie. Jak- 
kolwiek widać, iż projekt nuneyatury cierpiący 
długie zwłoki i trudności, bliskim jest i nakoniec 
swego urzeczywistoienią. Rosya zezwoliła nań, jak 
zezwoliła już była na obiór X. Felińskiego, za- 
wsze w nadziei otrzymania w biskupach katoli- 
ckich ajentów uspokoicieli spokojnego kraju, gdzie 
jej bezprawia i uzurpacya są jedynym niepokojem. 
Wszystko dotychczas ufać każe, iż jej zamysły u- 
żywania pomazańców bożych za instrumenta regni 
omylone i zawstydzone zostały w arcybiskupie 
warszawskim ; spodziewamy się niepłonnie, iż 
schygma takiego samego rozczarowania doświad- 
czy z nuncyuszem, że Stolica święta omamić się 
nie da, posyłając do Petersburga: męża dostojnego 
i prawdziwie apostolskiego i że się tam na nim Za- 


wiodą. x 

Oglądaliśmy śliczny obraz, który malarz nasz 
Nowotny wysyła w tej chwili do Krakowa doje- 
dnego z waszych kościołów. Przedstawia on bło- 
gosławionego Jędrzeja Bobolę niesionego przez a- 


macie zastósowanym do kształtu kaplicy, do któ- 
rej jest przeznaczony, tchnie wdziękiem, prostotą, 
pobożnością i tą artystyczną pogodą i ciszą, jaka 
na wzór niewidomego żywiołu krąży w malowi- 
dłach mistrzów umbryjskiej i florenckiej szkoły. 
By takie postacie rysować, trzebą głęboko wie- 
rzyć, jak wierzy Nowotny. Męczenuik nasz, ofiara 
nienasyconej dotychczas krwią polską schyzmy, 
płynie jak obłok w niebo z palmą męczeńską 
w dłoni; aniołowie, eo go utrzymują, nie czują 
wcale ciężaru jego osoby i dodają jedynie ubło- 
gosławionej postaci pęd rozwianych swoich skrzy- 
del unoszących ją lekko w górę jak wiosło łódź 
przez cichą falę nnosi. Jędeu z tych rajskich du- 


skrzydły przypomina nam cudnego dantejskiego 
anioła, którego Alighieri do świeżego listka przy- 
równywa; drugi ma urok i smętek polskich dzie- 
wie. W górze Zbawiciel w niebieskiej chwale cze- 
ka na duszę męczennika; dokoła szybują wędro- 
wne chmury zdybujące się z wędrownymi niebia- 
nami, a w dole mgli się polska ziemia, i z niw 


tumany lecące także do Stwórcy. 


Kraków 26 marca. Ministeryam sprawiedliwo- 
$ci zamianowało Mikołaja Petuła, radzcę sądu ob- 
wodowego w Złoczowie, radzcą sądu krajowego 
we Lwowie. 

Minister Stanu zamianował Jana Branika zastę- 
pcę nanczycielskiego przy drugiem pełaem gimna- 
zyum we Lwowie, rzeczywistym nauczycielem gi 
mnazyum Samborskiego. 

Komisya nominacyjaa we Lwowie zamianowała 
Albina Strojnowskiego praktykanta konceptowego 
przy namiestnictwie, tymczasowo aktnaryuszem po- 
wiatowym. 


Wiedeń 25 marca. Wczorajsze posiedzenie Iz- 
by deputowanych. Rady państwa rozpoczętem Z0- 
stało wniesieniem następującej interpelacji: 

Interpelacya deputowanych Rady państwa Karo- 
la Rogawskiego ù Juliusza Gutowskiego do 
Ministeryum Stanu i Sprawiedliwości : 

„W pierwszych dniach stycznia r. b. zebrała się 
w mieście. obwodowem Tarnowie w Galicyi ko- 
misya śledcza sądowo - karna, która tak nadzwy- 
czajną Czynność rozwija, że dotychczas przeszło 
sto osób było przesłachanych. Równie olbrzymie 
śledztwo sądowo -karne odbywa się także w mie- 
ście obwodowem Nowym Sącza i w ogóle w ob- 
wodzie Sądeckim. Sledztwo prowadzonem jest we- 
dług najściślejszych prawideł postępowania karne- 
go, albowiem towarzyszą mu rewizye domowe i 
aresztowania najszańowniejszych i najpracowitszych 
w przemyśle obywateli, przyczem nie są wolni o 
rzesłuchiwań ani małoletni ani płeć niewieścia, 

Pomienione śledztwo sprawiło bardzo przykre 
usposobienie umysłów u ludności; wszystkich opa- 
nowała mocna obawa o swoich bliskich i ich przy- 
szłość, a to tém więcćj, iż w mieście Tarnowie, bę- 
dącóm siedzibą sądu obwodowego, dochodzenie nie 


misyę wysłaną z sądu krajowego krakowskiego, a 
mianowicie kieruje niém sędzia należący w krakow- 
skim sądzie krajowym do stałego senatu wyznaczo- 
nego dla zbrodni politycznych, a przeto rzecz ta 
z pozoru wydaje się jak gdyby miała za powód ja- 
kąś szeroko rozgałęzioną zbrodnię polityczną. 
„Gdy jednak obecnie żadna warstwa ludności 
galicyjskiej bynajmnićj nie myśli o gwałtownych 
krokach przeciw rządowi jak i władzom krajowym, 
a tymczasem rzeczone śledztwa noszą niemniój na 
sobie charakter. polityczny, przeto umysły w kraju 
tém, bardzićj czują się być przyguębione, iż po- 
wszechnem jest mniemanie, że śledztwa owe tyczą 
się objawów narodowego poczncia, które się poka- 
zały W roku zeszłym po inaugurowaniu rządów kon- 
stytacyjnych i polegały na Śpiewaniu pieści naro- 
dowo religijnych podczas zwyczajnych i nadzwy- 
czajnych obchodów kościelnych. Ludność bywa je: 
szcze utwierdzaną w tój wierze przez tę. okoli- 
czność, iż pora rozwinięciu tój nadzwyczajnćj dzia- 
lałności sądowój przypada równocześnia z bezprzy” 
kładaemi prześladowaniami w Królestwie Polskićm 
z powodu podobnychże objawów narodowego uczu- 
cia polskiego, co domyślać się każe pewnój goli: 
darności obu rządów tak w dążności stłumienia 
tych objawów, jak i w wyborze środków do tego 


elu. Á 
„Wszelako wziąwszy na uwagę, że do śpiewa- 
nia pieśni narodowo religijnych ludność musiała 


niołów. Utwor ten cały w wązkim gotyckim for- 


chów w zielonej jak nadzieja odzieży z różowemi! 


męczeńską krwią nasyconych zrywają się sine 


się czuć uprawnioną uroczystemi przyrzeczeniami 
praw narodowości; zważywszy dalój, że władze 
krajowe dłażćj niż przez sześć miesięcy spokojnie 
przyglądały się śpiewaniu tych pieśni nie upatru- 
jąc w nich mie karygodnego; zważywszy nadto, że 
władze przez to tak dłogie bierne zachowanie się 
wpłynęły na poparcie i rozpowszechnienie tych na- 
rodowych manifestacyj; zważywszy następnie, że 
podobne manifestacye, kiedy je późnićj ogłoszono 
karygodpemi i zakazano je, nie były napiętnowane 
cechą zbrodni, lecz uznane były za demonstracye 
niedozwolone i jako takie już tak dalece surowo 
karane, że np. w jednóm mieście Nowym Sączu 
ukarano 16 osób 80 dniami aresztn, 4 osoby 46 
rózgami, a w téj liczbie jedną córkę obywatelską, 
jednego chłopca 12, drugiego 13, trzeciego 15 le- 
tniego, następnie 2 osoby pieniężnie 30 złr.; zważy- 
wszy to wszystko, niemożua przypuścić, ażeby te 
same czynności miały być teraz podoiesione do 
znaczenia zbrodni, i że to do nich odnosić się ma- 
ją wzmiankowane na początku olbrzymie śledztwa. 


„Pozwalamy sobie przeto następujące wystso- 


wać pytania do wys. Ministerstwa stanu i sprawie- 
dliwości: 


1. Czy wys. Ministeryum ma wiadomość o tych 
ogromnych, powszechne zdziwienie badzących śledz- 
twach ? 

2. Jakie karygodne czyny mogą być ieh po- 
wodem ? 

3. Na przypadek, jeśliby mimo oczekiwania, 
miały się one odnosić do pieśni narodowo-religij- 
nych, dla czego teraz w tych objąawach upatrywa- 
aą jest tak niebezpieczna zbrodnieza czynuość? Czy 
wys. Ministerynm pochwala to postępowanie i czy 
niebyłoby skłonnem zarządzić odpowiednie kroki, 
aby uspokoić przykre wzbarzenie wywołane mię- 
dzy ludnością ?* 

(Ta 21 podpisów deputowanych polskich). 

Po odczytaniu tój interpelacyi, przystąpiono do 
ukończenia obrad nad postępowaniem karnem w 
sprawach drukowych. Ani jawność procesu ani nie- 
zawisłość od władzy policyjnój nie zyskały na u- 
chwałach Rady państwa, jakkolwiek Izba odrzu- 
ciła wiele poprawek reprezentanta ministerynm 
sprawiedliwości. Wnioski wydziału prawie wszyst- 
kie zostały przyjętemi. Po załatwieniu pospieszuem 
tego przedmiotu, przyszła kolćj na sprawozdanie 
wydziału fiaansowego względem środków finanso- 
wych przedsiębranych przez rząd w d. 20 paźdz. 
1860 bez udziału Rady państwa. 

Sprawozdawca Herbst oznajmił na początku, że 
tu nie idzie o użycie środków na przyszłość, lecz 
tylko po prostu o danie zdania względem kroków 
jnż poczynionych. Uchwała Izby nie będzie miała 
znączenia prawnego, gdyż $ 13 patentu z lutego 
obowiązuje tylko ministrów do przedstawienia po- 
wodów i skutków przedsiębranych przez siebie 
kroków: lecz uchwała ta wpływ moralny wywie- 
rać będzie tak jak wywierały go czyuności zwię- 
kszonćj Rady państwa. 

Po głosie Herbsta złożyli oświadczenie swoje 
Prażak i Grocholski (aie podajemy ich dzisiaj, 
oczekując na dosłowne głosy zawarte w zapiskach 
stenograficznych). Na. przemówienia Grocholskiego 
odpowiadali Minister skarbn, Brinz, Ryger, Kuran- 
da i sprawozdawca Herbst. Późnićj podamy ob- 
szerniejszą relacyę z ich głosów. 

R N. Pan winem SOON seda do armii: 

„Ażeby pamięć zgasłego marszałka polnego księ- 
cia Alfreda Wiadięch- Gractsa nezcić ornat w A 
wielu jego zasług i przechować światu, rozporzą- 
dzam co następuje: W miejscu pobytu każdej je- 
neralności ma się odbyć nabożeństwo żałobne. Ca- 
ła Moja armia i flota mają przez ośm dni nosić 
żałobę w słażbie 1 po za służbą, wszystkie chorą- 
gwie i sztandary przez ten czas obwieszone będą 
krepą. Drugi pułk dragonów ma po wieczne czasy 
nosić słynne to imie. Buława marszałkowska, oz- 
doby krajowych orderów i zupełny mundur, zacho- 
wane być mają w muzeum arsenału cesarskiego 
obok takichże zabytków: sławnych i zasłażonych 
wodzów z czasów dawniejszych. — Wenecya d. 22 
marca 1862. Franciszek Józef w. r.* 

N. Pan wydał następujący list odręczny : 

„Kochany jenerale-majorze książe Windisch- 
Graetz! Nader bolesna strata, jakiej Ja i Moja fa- 
milia doznaliśmy przez śmierć Twego ojca, głębo- 
ko Mnie wzruszyła. Armia Moja traci w nim naj- 
świetniejszy wzór prawdziwej rycerskości. Do te- 
go wyrazu Mojego najgorętszego współczucia do- 
łączam zapewnienie, że zawsze wdzięczną zacho- 
wam pamięć licznych i wielkich zasłag Twego 
w Bogu teraz spoczywającego ojea, dla Muie i Mo- 
jego czesarstwa położonych — Wenecya 22 marca 
1862 r. Franciszek Józef w. r.* 

Gazeta Wiedeńska dodaje, że poselstwo rosyjskie 
w Wiedniu, otrzymało zawiadomienie telegraf«m 
z Petersburga, iż Cesarz nakazał, aby deputacya 
w imienia armii rosyjskiej obecną była pogrzebe- 
wi Fm. Windischgraetza, Deputacyą tą składać się 
ma z jenerała-porucznika, pułkownika i kapitana. 

— Według doniesień z Wenecyi, JCMość miał 
się udać we środę 26go w towarzystwie jenerała 
Benedeka przez Padwę i Monfelice do Rovigo, 


d|aby obejrzeć miejsce, gdzie ma być zbudowanych 


pięć warowni dla umocowania linii Padu. N. Pan 
miał nocować w zamku Cattajo będącym własno- 
ścią księcia Modeńskiego a nazajntrz cdbyć polo- 
wanie. Wyjazd z Wenecyi do Wieduia naznaczo- 
oym jest na 4 kwietnia. 

— Jenerał turecki Hussein pasza przybył do 
Wiednia w misyi militarnój, która pddobuo odno- 
sić się ma do wojny z Czarnogórą, a w danym 
razie i do inaych ruchów nad Dunajem i Unvą. 

— Gaz. wiedeńska mówi: W obec wzmianki w 
tutejszych dziennikach, jakoby JE. kauclerz na- 
dworny węgierski hr. Forgach przyjmowany był 
w dniu 13 b. m. na posłuchania u J. C. Mości 
w Wenecyi, możemy najwyraźnićj zapewnić, że 
hr. Forgach ani wtedy do Wenecyi ani późnićj 
tam nie przybył. 7 

— Książę ‘Collalto; eżłonek Izby wyższéj Rady 
państwa, umarł. 


ROSY a. 


Adres szlachty twerskićj do Cesarza, o którym 
pisaliśmy w ostatnim numerze, brzmi jak nastę- 
uje: 
ż UN. Panie! Szlachta twerską zgromadzona po 
raz pierwszy Od czasu ogloszenia ustaw z 19go 
lutego (2 marca) 1861 roku, pozdrawia monarchę 
który przedsięwziął wyswobodzenie włościan i wy- 
tępienie wielkićj niesprawiedliwości na ziemi ro- 
syjskićj, Szlachta twerska oświadcza uroczyście 
swoje współczucie dla wspaniałomyślaego zamiaru 
W. C. Mości i swą gotowość iść za W. C. Mością 
po drodze prowadzącćj do dobra ludu. 

„Manifest z 19 lutego 1861 r. obwieścił wolaość 
ludu i poprawę jego zaa i: a lecz nię 


zapewnił jego niezależności i nie zniósł nadużyć 


CZAŚ ż Czwartku 27 Marca 1862. 3 


z poddaństwa i niewoli wypływających. 

„Zdrowy ro k luda nie może pogodzić wol- 
ności przez W. 0. Mość ogłoszonój, z faktycznem 
pozostawieniem zależności tegoż ludu od właści- 
cieli ziemskich i z utrzymaniem sztucznego roz- 
działa stanów. Lud widzi, że dopiero kiedyś ma 
być z poddaństwa uwolniony, i że zawsze ma po: 
zostać obowiązanym czynszowo i pańszczyznianie, 
a tylko imiennie być panem siebie samego. 

„Wyznajemy otwarcie, N. Panie, iż nie przed- 
stawiamy bynajmniój położenia gorszem jak jest 
rzeczywiście. Niepozuanie jego ważności stawia 
spółeczeństwo na niebezpiecznój pochyłości i Za- 
graża bezpieczeństwu państwa. 

„Cóż należy czynić, aby niebezpieczeństwa tego 
uniknąć ? 
| ` „Obowiązkowe odstąpienie gruntów włościanom 
, mie uważamy bynajmnićj za napad na nasze pra: 
_ wa; owszem uważamy to za jedyny środek, aby 
_ zapewnić spokojność krajn i zabezpieczyć nasze 
własne prawa. 
} 


ściołach i kaplicach publicznych dyecezyi dla u- 
błagania miłosierdzia boskiego, aby się zakończyły 
cierpienia kościoła w Rzymie i jego głowy i wszy- 
stkich kościołów, które cierpią prześladowania za 


NA naszym placu ruch bardzo mały, szczególnie |styi bankowej nic nie zaszło ważnego dotychczas; 
pszenica zaniedbana i tylko po bardzo zniżonych ce-|nowe jednak projekta przybywają. 
nach sprzedaną być może. Właśnie w dniu dzisiejszym 26go t.m. ma być 
Exporterowie uzapełniwszy swe ładuki, które teraz | otwarcie Ogólnego Zebrania Rady Stanu, zwołane 
jeszcze z przyczyny trudnój nawigacyi a szczególnićj | przecież na nadzwyczajne posiedzenie dla roztrzą- 
z przyczyny stałych cen na placach zagranicznych, | śnienia projektu do ustawy 0 czynszowaniu wło- 
wyprawić nie mogą, wstrzymują się zupełnie od za- ścian z urzęda i innych kilku pomniejszych pro- 
%upu, lub tylko małe partye przy wielkich ustępstwach jektów. Musiemy tu «najprzód powtórzyć naszą 
sprzedawającego nabywają. wątpliwość, czy przedłożono także Radzie Stanu 
Żyto w sprzedaży miejscowćj miało łatwy odbyt, |drugą użupełaiającą o konieczną część projektu o 
lecz spadło w cenie o dobre 5 guld. na łaszcie. Do | skupie czynszów, bez czego ustawa nie byłaby 
zakupu na odstawę było mało ochoty, zaledwo 100 zupełną i nierozwiązywałaby bynajmnićj sprawy 
}. zakontraktowano po 355 guld. i 350 guld. za łaszt włościańskićj. Nadto. uczynić tu musimy uwagę, 
na kwiecień. że od roztrząśnięcia i przyjęcia projektu przez Ra- 
W ciąga tygodnia sprzedano : dę Stanu, do zamienienia go w ustawę i od wy- 
Pszenicy 315 łaszt., z tych 220 z spichrzów; żyta |dania ustawy do jój wykonania, jest pod rządem 
180 Ł. jęczmienia 16 ł., grocha 20 ł., tymoteuszu 30 rosyjskim wielka odległość. Radą Stanu już roz- 
centnarów. trząsnęła i zatwierdziła wiele projektów, między 
Płacono za łasst wagi holl. guld. prue. korz. pol. i getaran per i projekt asg 20 wp i wa wr] 
s <r.ntp.gr. | wychowania, a mimo tego żaden jeszcze do 
wratzyj ra 12 z BI w mid re 3:0 he = a p a w ustawę zmienionym nie został. Przyjęte przez 
stara p + „Aż „ — „550 246 — 46 10 — — | Radę Stanu projekta, są w Petersburgu na nowo 
9 „130 „ 565 „ 570 243 — 49 18 48 1 | przez oddzielay komitet rosyjski roztrząsane, Wstrzy - 
Jączm Fri rh ZB aS 29 20 |mywane lab odrzucane, a rozbiór ieh i przyjęcie 
och a 2 OMA Bl. —, COM „6 3 2; |w Radzie Stanu zmienione zostało tylko w czezą 
Tymoteusz za cet. 24 tal,  ” formę. W taki to sposób wykonywa zawsze rząd 
Kursa samian: Londya 6,21. — Hamburg 150;. — _ |rosyjski reformy w Polsce. 
Aleksander Makowski ai pajang dosłownie adres swa sair Y 
) skiéj, o którym « zarazem o kroku jaki wykonało 
Przegląd polity ozay. 13 sędziów pokoju w następstwie zo okoń, oraz 
EER o śledztwie w skutka tego rozwiniętóm, donieśli- 
Depesze telegraficzne. śmy dawniój. Dodamy tutaj, iż zgromadzenie szla- 
Alzey (w Księstwie Hesko-darmstadzkiem) 24 |checkie twerskie przesłało do wszystkich guhernij 
marca. Wczoraj zebrało się około 4000 członków kopie tego adresn z wezwaniem, aby do niego 
Stowarzyszenia narodowego niemieckiego, lecz ko- |przystępowały, a w takowym, jak czytelnicy 
misarze policyjni rozwiązali zgromadzenie; takowe widzą, żąda szlachta twerska uwłaszczenia wło- 
udało się ka pobliskiemu miynowi, do którego |ścian, istotnój dla nich swobody, rówoouprawnienia 
wstęp żandarmi mu wzbronili. Odbyło się więc na- wszystkich klas ludności i zwołania reprezentacyi 
stępnie zgromadzenie w pobliża Alzey na ziemi narodu, w cela obmyślenia i przeprowadzenia od- 
bawarskićj pod gołem niebem w największym po- powiednich reform. — Północna Poczta ogłasza te- 
rządku. Następujące zapadły tam uchwały: Oświad- | raz deklaracyę owych 13 twerskich sędziów pokoju, 
czenie sympatyi dla pruskićj partyi postępowćj, oświadczających, że według niedostatecznćj usta- 
protestacya przeciw naruszeniu prawa zgromadza- | wy nie mogą spełniać swych czynności. 
nia się, rezolucya z powoda wyborów do sejmu Skutkiem ponownego wdania się obu mocarstw 
hesko-kasselskiego. (Alzey leży niedaleko Worms, | niemieckich w sprawę duńską, Rada państwa w 
na granicy Palatynatu bawarskiego). Kopenhadze uchwaliła pod dniem 21 b. m. wy- 
Paryż 24 marca. Monitor ogłasza następującą | kluczenie: Holsztynu z ogólaej konstytucyi państwa. 
odpowiedź Cesarza Napoleona na adres Ciała pra: | Minister praski spraw wewnętrzuych Jagow, ro- 
wodawczego, wręczony wezoraj cesarzowi: zesłał okólatik do naczelaych rządów prowincyo- 
„Przychylenie się do polityki mego rządu, Ciała |aalnych z powodu przyszłych wyborów do [aby 
prawodawczego jest tóm szacowniejsze, że rozpra- | deputowanych. W okólniku tym wskazuje mini- 
wy przedstawiały widok godny uwagi. Gdy zdania |ster stanowisko rządu w obec wyborów, powołu- 
ostateczne starają się najspiesznićj niestety objawić |jąc się na manifest królewski z 19go b. m. Za- 
się, a uszanowanie dla wolności słowa sprawia, żə | daniem władz prowincyonalnych ma być staranie 
ich w milczenia słachają, publiczność to milczenie |o wpływ na wybory, aby rezultat takowych był 
brać może za przytwierdzenie ; lecz wkrótce adres | dia rząda przyjazny, nie przekraczając przepisów 
rozprasza mgłę niepewności, położenie rzeczy n- | ustawy wyborczej. Wpływ rząda ma używać głó- 
kazuje się w swem właściwem świetle, i przywró-|wnie formy objaśniania mieszkańców; że jednak 
cone jest zaufanie. Przyjmnję % zadowoleniem ten landraci objaśnianie to nie będą ograniczać do ści- 
nowy dowód przychyłaości Ciała prawodawczego. | óle legalnych kroków, to wątpliwości nie ulega, 
Niektóre projekty fiaausowe uczyniły „za wielkie | skoro rząd na gorliwość ich liczy. Podobnież i za 
wrażenie; każdy system winien być dopiero w swo- | Westphalena nie było nigdy powiedzianem, aby 
jéj całości sądzony. Tea który wam przedłożono, |landraci wywierali przymus, ale landraci mają w 
zamierza istotnie zmniejszenie jedaych, zwiększenie |rękach swych wielką dozę władzy dyskrecyonal- 
(dragich podatków. Kwestye te będą rozstrząsan: |nej, i tej zapewne użyć nie omieszkają, jak jej i 
ażeby je rozwiązać odpowiednio życzęniom Izby i| wówczas używali. Okólnik wspomniany kładzie 
powszechnemu dobro.“ szczególny na to nacisk, że rozwiązaaiem prze- 
Cesarz skończył swą odpowiedź słowami: „O-|szłej Izby władza królewska została ocaloną w 
świadezcie, panowie, waszym kolegom moją wdzię |walce z demokracyą, i że rząd ma być królewskim 
ezność za poparcie jakiego mi użyczają, a którego, |a mie parlamentarnym. Rząd liczy także na czynną 
jestem pewny, nie odmówią mi nigdy, i zapewnijcie | pomoe wszystkich urzędmków, z czego wypływa, 
ich iż nie chcę ja bynajmnićj rozdzielić się z Izbą |że chce, aby Izba tak jak za Westphalena, głó- 
którój światło i patryctyzm dają krajowi rękojmmię.|wnie z mich się składała. 
(Depesza ta niedokładnie podaje odpowiedź Cosa-| Dzienniki włoskie przynoszą szczegółowe opisy 
rza Napoleona; za nadejściem dzienvikow poda- | pierwszego dnia pobytu Garibaldego w Medyola- 
my ią w całości. P. R. Cz.). nie, gdzie go przyjmowała z wielsim zapałem cała 
Kopenhaga 24 marca. Na dzisiejszem posie -|iudoość. W dniu tym Garibaldi miał kilka mów 
dzenia Rady państwa wniósł Krüger, aby rząd je- |do różnych stowarzyszeń i delegacyj, w których 
szcze w teraźniejszym okresie obrad przedłożył | jednak tylko w ogólnych wyrazach zachęcał do 
ustawę konstytucyjną dla Danii i Szlezwika zgo- | wytrwania w patryotycznych uczuciach i do ćwi- 
doa z ustawą zasadniczą duńską. czenia się w strzelaniu w towarzystwie strzeleckiem. 
Bruksela 25 marca. Dzisiejsza Indépendance | Wieczorem miasto dawało dla niego ucztę w ratu- 
zawiera wiadomość, że Papież przyjmował posła |szu, lecz dzienniki nie zawierają jeszcze szczegó- 
fraucuskiego p. Lavaletta przed jego wyjazdem |łowego jéj opisu i tylko w ostatnim numerze po- 
z Rzymu i ganił zakaz dany biskupom francuskim, | dane już. przez nas telegramy o niej mówiły. Nad- 
ażeby bez upoważnienia rządu nie przybywali do |to depesza w dziennikach francuzkich donosi, iż 
Rzymu. Margrabia Lavalette odpowiedział, że rząd | Garibaldi na tój uczcie przedstawiał Włochom, że 
postępuje tylko stósownie do konkordatu. winni są wdzięczność Węgrom, Polsce i innym 
Rzym 23 marca. Poseł francuski marg. Lava- |aarodom, których synowie walczyli za wolaość 
lette odjechał do Paryża. włoską, a jenerał Bixio wniósł toast na cześć í 
Turyn 23 merca wieczór. Obiega wieść, że | przymierza i solidarności narodów. Inny telegram 


życie oddawał się z poświęceniem kształceniu młodzie- 
ży na prawych obywateli krajn. Kilka jego rozpraw 
treści historycznej, filologicznej i moralnej ogłoszone 
były drukiem w czasopismach wychodzących w byłej 
Rzeczypospolitej krakowskiej i w Poznania. 

— Że Liwowa prostnją wiadomość podaną w piśmie 
naszem w Nr. 69, o ostatecznem skazaniu i przenie- 
sieniu p. Zygmunta Kaczkowskiego z więzienia Kar- 
melitów do Brygitek, a to w ten sposób, iż wyrok 
sądu najwyższój instancyi brzmi na dwa lata ciężkiego 
więzienia, co według $. 16 kod. kar. znaczy noszenie 
kajdan i odzieży więziennej. 

— Któryś z dzienników pruskich przypomniał, że 
Kladderadatsch przed trzema laty krytykował dzisiej- 
szego ministra spraw dachownych i oświecenia, nadrad- 
cę konsystoryalnego i członka rady kościelnćj Mühle- 
ra, jako autora znanćj pewnćj piosnki pijackićj, zaczy- 
nającój się od słów: „Prosto z karczmy wychodzę.“ 
Ostatni numer pomienionego humorystycznego pisma 
protestuje przeciw temu, jakoby minister dzisiejszy 0- 
świecenia i spraw duchownych był autorem tćj piosn- 
ki, albowiem rzecz się ma przeciwnie, gdyż autor téj 
piosnki został ministrem, i odtąd nie jąko autor -piosn- 
ki, lecz jako minister może się spodziewać zaczepki. 

— Jutro we czwartek dnia 27 marca, Ś. Jana pu- 
stelnika i Ś. Ruperta biskupa. 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Komitet Towarzystwa rolniczego we Liwowie wydał 
następujące ogłoszenie : 

Członek 'Towarzystwa gospodarskiego galic. pan Jan 
Tomasz Kwistek, dyrektor głównćj szkoły w Brzeża- 
nach, od jedenastu lat zajmuje się jedwabnictwem 
w tem przekonaniu, że gałęź ta przemysła, nie wy- 
magająca ani znacznych nakładów, ani teź rozległćj 
nauki, lub długoletnićj wprawy łatwo w kraja naszym 
zaprowadzoną być może i stać się źródłem bogactwa 
krajowego, gdyż odbyt na jedwab jest pewny i po- 
płatny. 

Gdy jednak jedwabniatwo dopóty zakwitnąć u nas 

Papież zwraca wzrok ku Wschodowi. Prosi on | niemoże, dopóki nie będziemy posiadać wielkićj ilości 
Boga miłosierdzia, aby utwierdził dobrych w wie- | drzew morwowych, których liść świeży stanowi wy- 
rze i przywrócił do owczarni, bez której niema |?%czny pokarm gąsienicy jedwabniczćj; gdy dalój do 
zbawienia, tych mieszkańców Wschodu, którzy się |rozmnożenia morwy w kraju tylko połączonemi siłami 
od niej oddalili. Czyż niepodaosił głosu w obec mieszkańców dojść można; pan Kwistek wyjednał po- 
niepojętego milczenia, jakie osłania potworną zbro. zwolenie u Wysokiego rządu do zawiązania stowarzy” 
dnię. Czyż uległ Carom? Czyż opuścił bohaterską szenia krzewicieli jedwabnictwa w obwodzie Brzeżań- 
i nieszczęśliwą Polskę. Któż ośmieliłby się działać | Skim. Przystępujący do stowarzyszenia przyjmuje obo- 
i mówić tak jak on przeciw tyranii? Sszlachetna wiązek gorliwego starania się o rozkrzewienie jedwa” 
Polsko! Szlachetny narodzie! odwagi! Papiestwo |Pnictwa i przyczynienia się datkiem 1 fl corocznie, 
walczy z tobą i za tobą, ty nie ulegniesz. Bog |Przy wpisie zaś płaci prócz tego 50 centów. 
patrzy na ciebie i świat katolicki błogosławi cię i|, Pyłoby przeto do życzenia, aby chcący Sait a 
podziwia. tego pożytecznego stowarzyszenia wzięli udział w ze- 

Wyciąg z instrukcyi pasterskiej Biskupa z Ro- braniu, które odbędzie się w Brzeżanach, na dniu 
dez na post 1862 r. przez dzienniki krajowe późnićj oznaczyć się mającym. 

„Zanim zakończymy, chcemy wam ukochani Celem tego zebrania będzie spisanie imion przystę- 
bracia wyrazić myśl, która nam leży ua sercu. |Pujących członków, wybór opiekunów i kierowników 
Pomimo namiętności bezbożnych, które wrą na o- stowarzyszenia, rozebranie między siebie innych czyn- 
koło nas, pomimo syczeń dawnego węża, kościół ności, zastanowienie się nad sposobami do zamierzo- 
francuzki popierany naszemi instytucyami społe- | 80 cela najprędzćj dopomódz mogącemi słowem, orga- 
cznemi i energią publicznego sumienia, zachowuje | nizacya i rozpoczęcie działań stowarzyszenia. 
wolność wiary swej i obrzędów. Zbyt często szy- Z komitetu c. k. Towarzystwa gospod. galic. 
dzą zeń i bezczeszczą go, usiłują ściągnąć nań| We Lwowie dnia 14 marca 1862 r. 
podejrzenie, i obudzić przeciw niemu gniew tła: Prezydujący : Krasicki. 
mów. Jednakże wszelki. gwałt wymierzony prze- Sekretarz: Przyłęcki. 
ciw jego Świątyniom, jego naukom i obrządkom, 
byłby uważany jako zamach przeciw porządkowi 
społecznemu. Prawodawstwo nasze zasłania go 
swym puklerzem, i jeżeli niewymaga on przywi: 
lejów, może przynajmniej powoływać się na pra: 
wa wspólne. Lecz w pośrod: wiela narodów, iluż 
niemamy braci w Jezusie Chrystusie oddanych na 
wolę władzy prześladowczej, która krępuje ich 
sumienia? Jest mianowicie wielki i szlachetny na- 
ród, niegdyś będący przedmurzem Earopy przeciw 
panowaniu tureckiemu, który był po wszystkie 
czasy najpiękniejszą perłą kościoła katolickiego. 
Pojęliście że mówimy o nieszczęśliwej Polsce, dziś 
będącej pod nogami schyzmy rosyjskiej, która 
sprzysięgła się na to, aby zatopić jej wiarę w krwi 
i łzach jej dzieci. Niemamy wyrazów, aby wypo- ) 
wiedzieć ile ci nieszezęśliwi chrześcianie cierpią Cena jednej sztuki wynosiła 120 złr. — kr. do 
od wykonawców tego nienbłaganego systemu, któ- 215 złr. — kr. w. a. i 
ry wzywa odszczepieństwo na pomoc swego pa Cena jednego centnara mięsa wynosiła 28 złr. — kr. 
nowania. Tam całą ludność, kobiety i dzieci, któ- do. 8% złe. — kr. w. a. 
re tylko zdolne są modlić się i spiewać bymn na- 
dziei, prześladują jak złoczyńców, więżą i mordu- 
ją uawet u stóp ołtarzy, wywożą na Syberyą z ich 
księżmi, i po 1800 latach cywilizacyi chrześciań: 
skiej widzimy znów okropność prześladowań ce- 


rl 
yciąg z listu pasterskiego Biskupa z Coutances 
t Arranches: 

„Proście syna Bożego, któremu przypadły w spu- 
ściznie wszystkie narody, aby je wszystkie pod- 
dał pod panowanie prawdy i miłosierdzia, aby u- 
stały srogie prześladowania, które gnębią chrze- 
ścian w Kochinchinie, ucisk jaki cięży jeszcze nad 
braćmi w Syryi i na Libanie, i opłakana surowość, 
jaką schyzmatycki despotyzm wywiera na boha- 
terską i zawsze katolicką Polskę.* | 

Wyciąg z listu pasterskiego Biskupa z Blois: 

„Niezapomnimy o Tobie w modlitwach naszych 
o Kościele polski! Jakiekolwiek są zdania o poli- 
tycznej przyszłości twego nieszczęśliwego ludu, 
jakże głęboko wzrusza nas widok twych religijnych 
cierpień, tych prześladowań, jakich od tak dawna 
doznajesz za wiarę rzymsko-katolicką! Czujemy 
straszną obawę myśląc o niebezpieczeństwach za- 
grażających twej religijnej przyszłości. Współ- 
cierpieć będziemy twoje chrześciańskie cierpienia, 
prosić będziemy Boga aby niezapominał o wa- 
szych bohaterskich walkach w obronie Chrześci- 
aństwa przeciw tryumfającemu islamizmowi, bła- 
gać go będziemy aby niezapominał o ojczyznie ś. 
Kaźmierza, Ś. Stanisława, $. Jacentego i Ś. Jana 
Kantego. Niech Bóg miłosierdzia niedozwale, 
abyście usłachali rad, któreby narazić mogły spra- 
wiedliwość, świętość waszej sprawy. Niech wam, 
odda pokój, księży waszych wygnanych i tę wol 
mość wiary katolickiej, która niesie pociechę po 
tylu stratach i cierpieniach... Polecamy szczególnie 
modlitwom duchownych, uezniów seminaryów i 
wszystkich wiernych, kościoły we Włoszech, w Ko- 
chinehinie, w Tarcyi, w Irlandyi i w Polsce.“ 

Wyciąg z listu pasterskiego w czasie postu Bi- 
skupa wersalskiego: 


„Upraszamy W. C. Mość abyś tego środka ra- 
czył użyć, i to rozdzielając następnie ciężar (cię- 
żar wykupu czyli indemnizacyi P. R. Cz.), na 
wszystkie siły państwa, a nie tylko na samych wło- 
ściau, którzy mbićj jak inni są przyczyną istnie- 
nia poddaństwa. 

Na mocy swych przywilejów, szlachta aż do 
dzisiejszćj chwili wolną jest od różnych ciężarów 
publicznych. N. Panie! mniemamy, iż to jest wielki 
grzech używać dobrodziejstw spółecznego porządku 
kosztem innych tylko stanów. Nie jest sprawiedli- 
wym ten porządek rzeczy, w skutku którego ubogi 
płaci rubla, gdy bogaty nie nie płaci. Można to 
było cierpieć gdy trwało poddaństwo, ale dzisiaj 
stało się to miepodobnem, i życzymy sobie, abyś- 
my nie używali tak haniebnego przywileju. Nie 
chcemy wziąść odpowiedzialności na siebie, gdyby 
taki porządek trwać miał dłażćj. 

„Upraszamy W. C. Mości najpoddaniej, aby po- 
datki i ciężary publiczne rozłożone były na wszy- 
stkich według majątku każdego. 

„Oprócz przywileju podatkowego, używamy wy- 
łącznego prawa dostarczania ludzi, którzyby lu- 
dem rządzili. Uważamy prawo to za nielegalne i 
upraszamy W. O. Mości, abyś raczył je rozciągnąć 
na wszystkie stany. 
| „Jesteśmy silnie przekonani, że W. C. Mość 
| chcesz szczerze dobra Rosyi. Dla tego uważamy 

za naszą powinńość bynajmniej nie taić W. C. Mo- 

ści, że między szlachtą a rządem panuje nieporo- 
zumienie, które przeszkadza  urzeczywistnieniu 
wspaniałomyślnych twoich zamiarów. 

„Zamiast wolności, którą W. C. Mość przyrze- 
kłeś ludowi, urzędnicy wynaleźli jakiś stosunek 
poddańczy; zamiast obowiązkowej przemiany pod- 
danych w swobodnych właścicieli ziemskich, wy- 
naleźli oni system dowolnego różnienia włościan 
z właścicielami, ażeby zniszczyć tak jednych jak 
drugich. Uważają oni za rzecz konieczną utrzy- 
mać przywileje szlachty, gdy my sami, którzy 
przecież w tem najmocniej jesteśmy interesowani, 
życzymy sobie ich usunięcia. . 

„Ta odmienność zapatrywania się dowodzi, że 
reform spowodowanych przez obecny stan rzeczy 
nie może przeprowadzać biórokracya. Nie zamie- 
rzawy bynajmniej przemawiać za cały naród ro- 
syjski— chociaż daleko bliższymi jego jesteśmy niż 
biórokracya —ale jesteśmy silnie przekonani, że 
mie wystarcza mieć dobre zamiary, aby znać po 
trzeby kraju; jesteśmy przekonani, że wszystkie 

"reformy zostaną tak długo udaremnione, dopóki 

naród nie będzie względem nich zapytany. Zgro- 

madzenie reprezentantów kraju uważamy za jedy- 
ny środek rozwiązania kwestyj podniesionych przez 
ustawę z 19go lutego 1861 r. lecz nie rozwią. 


Wiedeń 24 marca. Dzisiaj odbył się zwyczej- | 
ny targ na woły opasowe na placu podle rogatki 
$. Marka (Sankt - Markser Linie), którego wynikość 
była następująca : 

‘ z Węg.; z Galic.; z prow.; Razem 
Przypędzono sztuk ..... 882 1196 ..441 ..2517 
Zakupili na targowisku: rzeźnicy wiedeńscy sztuk . 1597 
871,9 n r „ z prowincyi » 747 
Po za targowiskiem kupiono ........ 5 sz 
Niesprzedanych wróciło na prowincyę . . . » 173 
Razem jak wyżej  „ © 2517 
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zanych. i 
„Przekładając W. C. Mości naszą poddańczą Ogółem wróciło na prowincyą 


prośbę, abyś raczył w tym względzie wydać ode- 
zwę do naroda, spodziewamy się, N. Panie, że 
temu pragnieniu dobra publicznego, jakiem jest o- 
żywiona szlachta twerska, nie będzie dane złe zna- 
czenie. 


Francya.. 


Prześladowania kościoła katolickiego i mieszkań- 
ców Polski pod rządem rosyjskim zwróciły na sie- 
bie uwegę episkopatu trancuzkiego, który w listach 
pasterskich liczne czyni wzmianki o srogim obcho- 
dzeniu się z ofiarami niezłomnie obstającemi przy 


Wrocław 22g0 marca. Dziś praktykowano ceny 
następne: za 1 szefel pruski (przeszło 14 garncy) groszy 
srebrnych pruskich (po $ cent. w. a. oprócz laży). 

przed. śred. pośled. 
80 


wierze swych ojców i prawach jakie należą się na- |zaryzmu pogańskiego. O Boże zlituj się nad sio- Pszenica biała... . . . 83-85 70-75  |margrabia Torrearsa, przyjął ministerstwo spraw | donosi, iż dziennik Allianza ogłasza program uło- 
rodowi, polecając ich modlitwom wiernych. Poda. |strą naszą, nieszczęśliwą katolicką Polską. Niedo- PE. tanon lecs . „82-84 78 70-75  |zagranicznych. żony w Tarynie przez Koszuta, Klapkę i Tiirra. 
Jewy kilka wyjątków z owych listów pasterskich zwól aby wiara jej uległa mękom tej tyrami wy- y= A e EEC O CŁO 58-60 56 52-54 Petersburg 24 marca. Kanclerz państwa hr.| Zaczepne działania wojsk tureckich w Hercego- 
świadczących jakie współczucie budzi ucisk wy- | rozamowanej, której celem jest przygaieść ją brze- au poeci Salo ił OSY 86-39 45 32-34 | Nessćlrode umarł wczoraj o Sćj godzinie wieczór. | winie w powiecie Zubczy między Sutoriną a gra- 
wierany przez władze rosyjskie w książętach ko-|mieniem bezprzykładnego u ludów nueywilizowa | oho. 000705 95-28 24 22-28 |Dziennik ministerstwa wojny Inwalid zaprzecza [nicą czarnogórską, do żadnego dotąd nie dopro- 
ścioła: nych ewangielią prześladowania. I wy ukochami| Geny nasan poi ** . . 53-56 51 44-47 |wiądomości o rozwiązaniu pułku kirysyerów gwar-|wadziły rezultata, a Derwisz pasza dotarłszy do 


Ceny nasienia koniczyny za 1 centnar cłowy (89/4, 
funtów wiedeńskich) talarów pruskich (po. 1-57/, kr. 
w. 8. Oprócz agio). 


Wyciąg z listu pasterskiego Arcybiskupa z Aix, 
Arles i Embrien: AITA s 
„Chrześcianie wydani są na śmierć w Syryi, 


bracia miejcie litość nad braćmi waszymi tak stra 
sznie doświadczanymi, wznieście błagające ręce 
ku nieba i przesyłajcie gorące modły do pana, 


dyi, „ód Grahowa, nie może się dalej posuwać, gdyż po- 
Carogród 23 marca. Parowiec angielski „La | wstańcy eofaąwszy się tylko w góry, lecz nie po- 
conia“ płynący z Liwerpolu, uderzył przypadkiem |bici, wiszą na jego boku i zagrażają mu odcię- 


w Chinach i t. d. mordowani i skazywani do wię: |aby te dni nieszczęsne skrócił, i aby słońce nie| Czerwona przednia. . . . - -< => 13,—18% |dziś w nocy na morzu Marmora o parowiec rosyj- |eiem od Trebini. Równocześnie "Tarcy czynią ja- 
zienia i na! wygnanie w wiernej i bohaterskiej | Świeciło* nigdy nad zamordowaniem kościoła pol- » dobra. . . . . . « « + 12Y,—127%,|ski „Kolchida*, który płynął do Saloniki. „Kol-|xieś wojenne przygotowania na granicy serbskiej; 
Polsce, prześladowani uporczywie w. kilku innych | skiego. Przypomaijeie sobie trwogę, jaką sama n średnia . . . 10 —11 |ehida* zatonęła w 10 minutach wraz z częścią o |ściągnęli tam z części Bośmi i z Albanii korpus 
państwach, i wszędzie stają się zadziwiającym | Francya przechodziła, gdy krwawa władza chcia- n poślednia . . . . « « * 744— 9  |sady i całym ładunkiem towarów. 50 ladzi zginęło | wojsk, mad którym dowództwo ma objąć Omer 
przedmiotem uprzedzeń i nienawiści z powoda |ła ją pogrążyć w schyzmę, gdy kościoły były Białą przednia . . . . «. « « * - 19 —19% |w tym wypadku. 214 pasza. Zdaje się jednak, że korpus ten przezna- 
swej wiary. Lecz czyż Jezus Chrystus. nie rzekł: |zamknięte i zrabowane, gdy ktięża jej skazywani » dobra . . . : .17 —18 Londyn 25 marca. Nadeszły dziś listy z No: | czony jest nie tak do zaczepuego działania prze- 


wydadzą was na męki, skazywać was będą na 
śmierć, będziecie z powodu imienia mego przed- 
miotem nienawiści we wszystkich narodach.* 
Wyciąg z listu pasterskiego Biskupa z Beauvais 
Noyon ìi Senlis: y 
„Oto Syrya katolicka Świeżo uszła okropnym 
mordom, dzięki orężowi francuzkiemu i zagrożoną 
jest jeszcze przez nieprzyjaciół wiary; oto boha-| 
terska Polska, dawne przedmurze Europy chrześci- 
ańskiej, której księża i wierni wysyłani są w strefy 
lodowate i dalekie, i która zaledwo oddychać za- 
czyna po najokropniejszych przejściach,* 
Wyciąg z listu pasterskiego Biskupa z Nantes: 
„Lecz bliżej nas niech Bóg raczy wysłuchać ję. 
ki kościoła polskiego ; siostry naszej. Jej waleczne 


wego Jorku z l2go t:m. Zawierają one naprzód |ciwko Serbii, jak raczej do stawienia czoła ata- 
wiadomość z teatru wojny, iż w d. 10 t. m. wojska |xowi serbskiemu, gdyż Serbia wykonawszy pole- 
Unii posnnęły się ku Manassas, które to miejsce cenie swego sejmu, uorganizowała gwardyę naro- 
zaaleźli opuszezonem przez separatystów. (Stąd |dową i zbroi się ciągle, a tak dotychczasowa po- 
widziemy, że działanie zaczepne uczyniły wojska |lityka Serbów jak i usposobienie narodu zdaje się 
uaionistowskie na głównej linii bojowej nad Poto- | ma polecać, aby przyszedł w pomoc pobratymczym 
makiem w Wirginii i zajęły właśnie te stanowiska, | Hercegowianom, walezącym w tym Samym celu 
w pobliżu których atakując przed półrokiem, po |w którym Serbowie od początku tego wieku wal- 
niosły klęskę nad Balls Runem P. R. Cz.). Separa- | czyli, to jest dla zrzucenia panowania tureckiego. 
tyści spaliwszy wszystko i zniszczy wszy mosty, co 
fnęli się do Gordonville. Z drugiej strony listy te 
zawierają doniesienie o pomyślaym napadzie, jaki : ; za : A 
wykonali separatyści na morzu. Parowiec wojenuy Wiedeń 26 marca. Na dzisiejszem posiedzeniu 
pancerny separatystowski „Merimac* wraz z kil- | Izby deputowanych wniosek wydziała nad spra- 
koma ianemi parowcami opuścił port Norfolk i| wozdaniem usprawiedliwiającem kroki przedsię- 
przy ujściu rzeki James uderzył na kilka okrę- | brane przez Ministeryum skarbu, przyjętym został 
tów żaglowych unionistowskich i takowe zabrał. | bez zmiany. (Wniosek ten umieszczony był w Cza- 
(Norfalk jest port przy wybrzeżach Wirginii, a rze- | sie z d. 15 b. m.). W chwili rozpoczęcia rozpraw 
ka James przepływa również Wirginią i wpada do | Polacy i Czesi opuścili salę. — W procesie druko- 
morza niedaleko Richmondu. P. R. Cz.). — Izba de- | wym Wanderera 1 innych z tym procesem złączo- 
putowanych kongresu unionistowskiego przyjęła | ayeb zpówj pk anen wyrok następujący: Grass 
projekt prezydenta, ażeby płació wynagrodzenie ee eg =i e mewy die aa 8 mio 
ieni m zno i ostu i u 
pienięźae stano szącym niewolę. stratę z kaucyi 1000 złr.; Falk (autor arh aaea 
inkryminowanych) na 6 miesięcy więzienia z je- 
dnym dniem postu i na utratę tytułu doktorskie- 
skiem wydziału finansowego względem kroków fi- | 80; Zang (właściciel Pressy) na 14 dni aresztu i 
uansowych przedsiębranych przez Rząd od dyplo- 100 złr. utraty z kaucyi; Millinger na 8 dni are- 
mu październikowego. Przeszłe posiedzenie był. |szta; Mitter (redaktor odpowiedzialny Pressy) ua 
co do tego przedmiotu poświęcone wyłącznie okre- |14 dni aresztu; Chiolich na 3 miesiące aresztu. 
śleniu stanowiska posłów polskich i czeskich w kwe- Bruksella 26 marca. Listy prywatne donoszą, 
styach finansowych. Wozoraj miała się odbyć rada | że margr. Lavalette opuścił Rzym z powoda nie- 
ministrów, na której to stanowisko miało być przed- porozumień z jenerałem Goyon. 
miotem narady, lecz oczywiście rzeczą jest tajną, 
jakie okoliczności były brane pod rozwagę. W kwe- 


byli na wygnanie lub oddawani na męki, gdy 
służba Boża była wszędzie zakazaną, i gdy trze 
ba się było ukrywać z modlitwą jak ze zbrodnią. 
(Te smutne wspomnienia tryumfującej bezbożności 
uczynią was czalszymi na nieszczęścia tych którzy 
cierpią takie samo prześladowanie, i z świętem nar 
legaziem przemówicie do Nieba za tym męczeń: 
skim ludem którego przypomnieliśmy wam nie- 
szczęście i nieopisane boleści... Aby oBiągnąć ten 
cel pożądany, każdy z proboszczów odprawi w pa” 
rafii swej trzechdniowe nabożeństwo za potrzeby 
kościoła w ogólności, i kościoła w Polsce w 824020- 
gólności. W każdym ztych trzech dai udzielane 
[bodne błogosławieństwo, a wprzód śpiewane będą 
kc zee antyfony 1 pieśni wskazane w liście naszym pa 
dua stały na przedniej straży w obronie osła- sterskim w a postu wraz z modlitwą | onira 
= Europy przeciw najściu półksiężyca. Niech | persecutores Ecclesiae.“ 

gie lat wiedzie na pamięć książętom 1 ludom e dła-| Wyciąg z listu Paatorskiego na post Biskupa 

i nieusta te wielkie poświęcenia ludu bohaterskiego |z Autun, Chalons i Macon: 
Niech wanchi ofiar. Memor sit omnis sacrificii tui.| „Jakież serce katolickie nie poruszy się do głę” 
GioRRZć s/n ra modłów, które wód własnych |bi na smutną wiadomość o próbach, przez jakie 
przechodzi bohaterski naród polski? ... Polecamy 


jciee 6. nieprzestaje zanośić doń ze 
tym szlachetnym ludem. Niech da przystęp do ser- |uaszemu duchowieństwu i wszystkim. duszom po” 
bożźnym, aby zasyłałi gorące prośby za Fapieża i 


ca możnych Wzruszającemu wołaniu, które w pó 
za kościoły w Kochinchinie i w Polsce. Na inten- 


miętnym akcie Pins IX, dał 

igij i usłyszeć za wolnością 

religijną Polski, 1 ? M cyę tę pobożni zechcą w czasie postu przyjmować 
raz lub więcej razy N. Sakrament.* 


Gdańsk 22 marca. Przez większą Część tygodnia 
mieliśmy dość piękną i ciepłą pogodę, chociaż noce i 
przymrozki bardzo były mgliste. Od wczorajszego dnia 
powietrze zimne i silne Śnieżna zamieć. Wiatr połu- 
dniowy i północno wschodni. 

W Anglii tranzakcye w tym tygodaiu były mnićj 
ożywione jak kiedykolwiek i wszystkie raporta dono- 
SZĄ O cofnięciu się cen o 1 szyl. i więcej na kwarte- 
rze. Pokup ogranicza się jedynie na pokrycie bieżą- 
cych potrzeb i wszelka spekulacya ustała, a nawet 
w przyszłości żadnych pomyślnych szansów dostrzedz 
nie można, któreby rychłe przebudzenie większćj dzia- 
łalności rokowały. 

Dowozy zagraniczne powiększyły się nad wszelkie 
oczekiwanie, w przecięciu dziesięciu dni przybyło do 
Liwerpola około 115,000 beczek mąki i 30,000 kwar- 
terów pszenicy z Ameryki a 40,000 kwarterów psze- 
nicy i 7,000 miechów mąki z portów europejskich, a 
plac ten wywiera na tranzakcyć angielskie wpływ ró- 
wnie wielki jak Londyn. Dowóz krajowy był mały i 
Ziarno tak złój kondycyi, że nawet po zniżonych ce- 
nach nie znajdowało pokupów; pomimo tego na stary 
suchy towar z portów Baltyku nie było większego 
żądania, 

Targi francuskie powróciły do dawnéj bezczynno- 
ści. Na wszystkich prawie placach pokup ustał, lub 
tylko na nabyciu małych partyj się ogranicza. Ceny 
codziennie słabną, i dziś znów niższe jak przed: prze- 
szłotygodniowem polepszeniu. Zasoby składowe dotąd 
niesprzedanćj mąki ciężą na tranzakcyach , zmniej- 
szają wartość tego artykułu, i niedozwalają się pod- 
nieść cenom zboża. 


Ostatnie depesze telegraficzne „Czasu'. 


I Dziś we środę miały się toczyć w Izbie deputo- 
wyroków o mój Bo jeżeli z Twoich niezbadanych wanych Rady państwa dalsze rozprawy pad wnc- 
y iak złoto = e, przechodzi próbę oczyszcze, 
nia JE ra równię Sy strzeż sam jej wiary, niech 
się opiera rownie pokusom jak gwałtom, niech się 
oczyszcza coraz bardziej zj wszelkiej mieszaniny 
w przeciwnościach, abyśmy ujrzeć mogli z rado- 
ścią ten dawny kościół w pełnem posiadaniu swej 
wolności, dążący do świętych - oiańścloń, jakie 
go czekają .... Dozwalamy udzielać błogosła- 
wieństwa w każdą niedzielę we wszystkich ko- 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 


Kraków 26 marca. W dniu dzisiejszym umarł 
tutaj Ignacy Kowalski wysłużony profesor gimnazyum 
8. Anny, w którój to szkole uczył niegdyś języka pol- 
skiego, a przez całe swoje długie, pełne cichój pracy 


=P ZPK PZA S PWZ OWOCE AC PAY RYC EOKA TARO KDK TOKARZ KO 
Antoni Kłobukowski redaktor odpowiedzialny. 


4 CZAŚ 'z Ozwartku 27 Marca 1862. 


centy Waligórski, Kazimierz Puławski pełnom., Władysław 
Szozerbiński do Galicyj, Wilhelm Moldaner do Bielska, Adam 
Grabkowski z matką i siostrą, Jan Stądnicki do Królestwa. 
Karol Schellenberger do Niska. Antoni Braunbosk do Rze- 
SZÓWA. è 

HOTEL DREZDEŃSKI Amelis hr. Łubieńska właś, dóbr 
z Lublina. Konstanty Orłowski wł. domu roln. z Warszawy. 
Józef Zielonka wł. dóbr z. Królestwa. 

Wyjechali: Ksiądz Wojciech Stokłosiński, Franciszek Ry- 
chlicki do Galicyi. Jalia Borowska, Franciszek Brzozowski 
wł. dóbr do Wiednia. 


Na Kazimierzu pod Nr. 1234 
w domu p. Leithera, Oraz 


na Podbrzeziu pod Nr. 87 przy Starym 
Moście, znajdują się 


Składy Nafty 


We wszystkich krajach e. k. austryackich 


REUMATYCZNA PŁÓTNO 


angielskie patentowe 


przeciwko wszelkim 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 


Kraków 26 Marca, 


Srebro NoWe. o « o se 00 5 . 
i peryały .....d.. 

mdory 20-fr. e o ...... 
ty holerderskie ważne , . . - » 


LJ 
HOTEL ROSYJSKI. Włodzimierz ksi Czertwertyński . : 
austryackie se o « « 2» » i wł, dóbr z Rosyi. Antoni Rosner Dr. be ję Wiednia. Józef r eumaty cznym cierpieniom : (Oleju skalnego) 
Listy zastawne galic, v kupon. na mon. kon. y Jerzok doktor z Zebrzydowice. Marya Popławska ob. z Gali- | jako pierwszy prezerwatywny środek przeciw podagrze, ró-|po cenie, mianowicie: 


cyi. Aleksander Skrzyński słuchacz uniwersytetu — Szalo- 
wy. Franciszek Ryczuski ck. por, z Rzeszowa. Antoni Wo- 
źniakowski pg Bóbrku. 

Wyjechali ; łodzimierz ksi Czertwertyński do Wie- żó i ię, 
dnia. Józef Jerzek do Aan Marya Pópływska do : yia NRP ANT sd ge Sty 
Galicyi. Frano. Ryczuski ok. por. do Wiednia, W. pakietach z użyciem po 1 złr. 5 ©: w. a. 


SEOGSE OE O | Dobeltowe na zastarzałę słabości po 2 złr. 10 ©. w. a. 
Jak również sławny 


ży, spuchnięciu człenków i kolkom, zarazem przeciw każdój 
słabości reumatycznój, jako to: kurczoówi, bólowi głowy, bó- 
lówi twarzy, szumieniu uszów; bólowi piersi, płeców i krży- 


Nr. 1. czyszezony, koloru białego bez o- 
doru funt wagi wied. . . . . 380. et. 

Nr. 2. koloru ciemniejszego funt, 20 ct. 
tudzież lampy do oleju skalnego w różnych 
gatunkach po cenach fabrycznych; niemniej 


» » LJ 
Obligacye'indemn. s kuponami marahay 
AM pn arpdona s r. 1854 bos kup. dE 

eye kolei gal, bez kuponu z wpłatą 
Listy zastawne zokło S kuporami . < sly. 

Wiedeń 26 Marcą.  (ielegraf. 

5%, Meteliki OW ee 


5%, Pożyczka nąrodowa . . 


Akeyo banku narod, wieża. Eaa : . : Urz ę dd © w ©» Paryzki uniwersalny Plaster przyjmują się lampy do czyszczenia i prze- 
SA banku piowego wips SA przeciwko wszelkim ránom, przeziębieniu członków À TTA 
En TG E REE Obwié . Ae prh | (318-3) Lazar Margulies i Sp. 
pd zm A a a) m A Ea a AWA E A wieszczenie. Jeden słoik z opisem użycia, kosztuje 35 cent. Przeniosłszy moją Fabrykę 


W KRAKOWIE dostać go można wyłącznie w Handlu Teo- 
filə Seiferta, — w KOŁOMET u pp. Rosen i Kohn, — 
we LWOWIE u p. Frangiszka Tomanka aptekarza „pod_sre- 
brnym Orłem.* — w STANISŁAWOWIE n.p. Jana Toman- 


[N. 1463]. 
Podaje się do publicznój wiadomości, iż w dniu 8 
Kwietnia 1862 r. o godzinie 1ltój przed południem, 


Wiodeń 24 Marca, 
Pożyczka skarbowa 
5" Metaliki za wal, austr. „ . » + » 


prania i farbowania 


Kapeluszy słomkowych 


5%, Pożyczka narodowa . . « « « « 2 » . w gmachu c. k.. Władzy Obwodowćj w Krakowie, 0d-|ka, — w SUCZAWIE up. Eufremusa Hałdnera, — w TAR-|na ulicę Grodzką Nr. 57 ną I piętro w podle parasolnika p 
5Y, Moetaliki na mon. konw. b g ie sie licyt zl tudzi è kret NOPOLU u p. Marko S Mifki WIEDNIU Todten- ! Rimle $ lecam się względom szanownćj Publiczności 
Pt PER EE WIEJEK zie się licytacya ustna, tudzież przez sekretne o „ Marko Sohlifki,— w „zum Todten- ra; polecam się wz i ; 
5%, Obligi ind -Wele ę > 5 za aj i ska. 
tą me * ję dei Eh mg aids pieczętowane deklaracye, na wypuszczenie w sześcio- kopf Bogoner gasse Nr. 317 w mieście. (207-4 (346-3) Kalinow 
5%, = H chorw. słow. ban. . letnią dzierżawę młyna wraz z gruntem morgów 6 są- I uz z 
i% » " | amanera +... żni kwad. 758 w Prądniku białym położonych, a do 
p = s aRowiiskie ays ; funduszu Szpitala 8. Łazarza należących. i s 
59 dmiogrodzkie s p ś ð py s Í s 
sę c A net krajów kor.. Dzierżawa jak powiedziano sześcioletnia, zaczyna €; k ! upr Z 


5% Pożyczka nowa wonocka . . - » + o.e się z dniem 1 Maja 1862 r. 


I 
Listy zastawne. Czynsz dzierżawy roczny do wywołania ustanowio- WU st y 
5%, banka narod. sA pore POZY ny ribal 500 a. Wadia wynosi 50 złr. a. wal. KOLEJ r GALIC, 
ROW 10 por ilo 14-00 zaś kaucya, która po zatwierdzeniu wypadku licytacyi | 
Po R 9  _ losówane w wal ausi, . złożoną być będzie winna, wyrównywa wysokości ro- AROL A LUDW K A 
4%, Tow. kredyt. galicyjskie . . „ .. cznego przy licytacyi osiągnąć się mającego czynszu. 44 o m 


Pożyczki loteryjne. 
Losy poź. skarb, z t, 1860 salé.. 
s " » Sr 1839 cało. „ óo 
s 9 a Sr, 1854 na 4, .. 
Bilety rentowe Como . . - . 
Losy zakładu kredytowego |. 
tryostskie na 44 Y, +» 


Przy licytacyi powyższćj w terminie oznaczonym 
s|odbyć się mającćj, przyjmowane będą także offerty 
piśmienne, opieczętowane i należytóm wadium cpa-|. 
trzone, wszakże tylko do chwili rozpoczęcia licytacyi 
ustnój. 


OGŁOSZENIE. 


Oprócz : towarów wymienionych w ogłoszeniu naszem z 17go Października 1861, 


p s T Bliższe warunki dzierżawy téj mogą być w godzi- Iniają się od 250 aż ólnój należytości następujace artykuły: 

p EA Eatorba gi A a nach urzędowych w c. k. Władzy Obwodowćj, przez PW R CZYCH W z mać key r] 59 RODMÓJ KA k i pua EE 

> Kalepi Baly » p .... strony interesowane przejrzane, ) i a) a J t y © Z a n 9 i 

. Księcia Clary 40 aa» Da Z c. k. Władzy Obwodowćj. M zę” wim kość stacyi kolei północnój Zauchtl i Stauding z Krakowa w kierun- 

s. Br. Bł, Genois » 2547459 Kraków dnia 20 Marca 1862 r. (366-2-3) u do è aż 

„ Miasta Bud ES ENN ° 

1 Kaigen Windings a 11! . A b) zboże wszelkiego rodzaju, 

» e » .... dp E GŁ: Jako to: 

Ea Br. Kegiewi: ... . = =- > s r 

Ątcyń banken | przenysfó wo. śmseraty. pszenica, żyto, mieszanka (Halbfrucht), jęczmień, owies, kukuru- 
Akajo. Didia nuod. e EEK TARCIE » aleje gib dza, oraz 

s u kredytowego + + essee = 

i się pewa m Dre 11-11 PODRÓŻ Owoce strączkowe 

„ koloi północnćj Ces. Ferd.. . . . « , 6 b 

R m; S osa ssie; Bl o zi jako to: 

DS. Mage g etu] 233 DO RZYMU I PARYŻA groch, soczewica, bób, wyka. proso, hreezka ikasza hreczana, 

35 Ay isańwkićj „o 0022 odbyta w r. 1861 jeżeli takowe oddane zostaną na stacyi we Lwowie, w całych wagonach wagi najmnićj 

a. z rę oryg Aea przez 100 cetnarów celnych do przewozu do Krakowa lub za Kraków. 

„Kuria zagraniczne (8 miesięczne). À F elis ka B oF unia, Wiedeń. dnia 14 Marca 1862 r. (341-3) 
Amser 100 hol. .. eeso ł ościanina ze wsi Kaszowa, i :1-* s J, d è . +13 TI 
Angaburg 100 m. madroń: |: JE a (Dziełko. ozdobione pórtretem: pielgrzyma) Od e. k. uprzywilejowanćj kolei galicyjskiej Karola Ludwika. 
Franktart m. M, 100 zł.nadr. , „ . „3 jest już do nabycia z 
Gen 100 lirów ...... . 6 . m ja . . . . : . 

Hamburg 109 BGC 221027 ag »|w Kstęgarni è Wydawnictwie dzieł katoli- OGŁOS // E N IE. 
Liwocmo 100 Mów woss 12131 LE 64 ckich, naukowych 1 rolniczych, 
nee 100 maków, 111: 1JA 4 po cenie 50 oent. 
Waluty. Dla osób biorących znaczną liczbę egzemplarzy, 
py org" e ........... oraz. dla Duchownych i Włościan, cena zniżoną 
= ......... ł © będzie, (356-2-3) 
M dukaty BA Wag. + + « © 4 2» > u stu 6 = u 
Złoto aż maroo . gii iae r Br iewłaściwemi zarzutami i kept (kie gi a o Aig E GA R 
AZ IMIM asy zdene owe ue] AKAKMDŻA b UDEA 
pa ER RÓ ARÓW CDI mię z toru mego szachetnego i fobrozynnewo wę a A SLAR, i k 
Eeri DE 1 A A owania przez listy przesyłane anonime, powodowany bę- ś : W RE 5 $ 
emate n 272 E S g YA na tad z wdstawić tego bez odpowiedzi, Podpisana Rada zamiadomora ma AA a qe»; głos mejących Akcyona 
preria a „ETU. BE, a zwracając za pośrednictwem HRC uwagę ryuszów ok. uprzywilejowanćj ko gL Aa arola Ludwika ni öl 
ESANA EN RA SUSEN „|każdego tegóż intrygującego, udzielam mu życz iwą j dz i 
T lawie m Za RT radę, aby mię. nadal uwolnił z pod swój smiesznej opieki piąte awy czajne i groma e e 08g ne, 
Pruskie bilety kasowe... se 220.1. i tych, którym dobrze czynię, oraz żeby przestał z całem które się odbędzie 


"| swem próżniackiem życiem intryg, strącać ludzi z drogi 
szlachetnych. czynów. (370-2) A. B, 


w Pomiedziałek dnia 26 Maja 1862 r. 
o godzinie 9 przed południem 


~ ....... . » m średni iek: R å dzie- $ a y i 
zzz pom ry «Or Pr EES Oficyalista Lida PAKN. ki sabó damini w sali Towarzyst wa muzycznego w Wiedniu, na którem podług statutów nastepujące przed- 
Talat pruski, jah © oce moż © 95454 większym mający i cale, A zawał statig zoatająaoy, ży- mioty rozbierane i decydowane będą: 
í u obowiązków w większem go- z J r 

ye ET P t "ae Fe Aa, kal. ; Ea N Aan jako iiid T Faóiośny Wyęgosyceł chleboda- 4 ) Roczne sprawozdanie Rady zawiadowczćj. af 
Oblig. indemn. beż xupoa.. „ o + « » « « . beck aaay TE OT obi gz Ózd E NĄ 2) Sprawozdanie Wydziału rewizyjnego o zamknięciu rachunków w roku 1861. 
Potycska narodow bes kupon. . . iis «e Wde spraniaślóćą;. oma wie bik Z 3) Ustanowienie dywidendy przypadającćj do rozdziału za rok 1864. 

Warsiowa 22 Marca, Å owa lub jako paana służąca. — Adres E, P. po- 4) Ustanowienie względem dalszego wynagrodzenia Rady. zawiadowczćj, w myśl 2. 29 
Pólimgótyały ........o.e..0 rebii czta Podgórze. : (376-1-2): 4 j 
Obligi skarbowa . .........o o. g Rci D o wz a CJE: Bk R FA A 7 PME 5) E Ay d iał | Sb d d i h kó k 1862 
"m rri DI Brzezowa i Skalnik „ 6) Wznowienie częściowe Rady zswiadowczćj w skutek wystąpienia trzech członków po- 


kapon CECEO 
Akcyo koloi żelazuśj warszawsko-wieańskićj 
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dług $. 36 statutów, tą 
Owi pp. Akcyonaryusze, którzy posiadają najmniej 40 Akcyj i na tem. zgromadzeniu ogól- 
nem z przysługującego im prawa głosowania korzystać sobie życzą, mają w myśl 24. 22.1 26 


graniczące z sobą wioski górskie w obwo- 
dzie Sanockim dawniej Jasielgkim, pół mili 
od miasta powiatowego Amigrodu odle- 


» _ lsty SASŁAWNA. e „ » o a a 6 0 8 y ościńcu do Węgier na Grab pro- | statutów. powyż wymieniona ilość Akcyj złożyć 
aańzkie sty sasta ` gie, przy g eg p statu powy a M y s 
A F Bu r "sly, A; O SAL wiara c vii położone, podług pomiaru kada- t najdalćj do dnia 26 Kwietnia r. b., ; 
Obiigi kolai Krak.-sziązk, „ . . „ . ; stralnego 340 morgów lasu jodłowego, 8 a otrzymają natomiast oprócz dotyczącego rewersu także i kartą legitymacyjną na to Zgroma- 


Pery 22 Marca, mn 


Hana Sy + + 09 0 9 9 » 
Londyn 22 Marca. 


morgów pola ornego i 50 morgów pastwisk, 
razem 368: morgów przestrzeni obejmujące, 
z prawem propinącyi, są z wolnej ręki do 
sprzedania. — Bliższą wiadomość zasiągnąć 
można u właściciela Konstantego Pilińskiego, 
zamieszkałego w Tarnowcu, ostatnia poczta 
Jasło. (374-1-3) 


ET dzenie ogólne. 


Złożenie Akcyj może nastąpić : ba 
w WIEDNIU: w kasie Towarzystwa, 
lub u panów 8, MA. Bothschildów; 


w Frankfurcie rad Menem: u panów M. A. Rothschiidów; 
w KRAKOWIE; w kasie zbiorowćj kolei galicyjskiej 
Karola Ludwika, lub w kantorze: pp. 

F. ol. KIRCHMAYERA i SYNA; 
we Lwowie: u Filii ck. uprzyw. Zakładu kredyto- 


wego dla handlu i przemysłu, 

a to za pomocą konsygnacyj w dwóch egzemplarzach wygotowanych, zawierających, 

Akcye w porządku arytmetycznym, które to konsygnacye udzielane będą w Ajencyach wyż 
wspomnionych bezpłatnie. ; EEES 

Każdy Członek ogólnego Zgromadzenia może mieć najwięcćj dwa głosy, t. j. jeden za 
siebie, a drugi jako zastępca, ; 

W razie zastępstwa winien mocodawca blankiet pełnomocnictwą wydrukowany na odwro- 
tnój stronie karty legitymacyjnój własnoręcznie wypełnić i podpisać, 


Kowale 


Pociągi osobowe na kolejach żelaznych. 


Mikstura żółciowa 
MORVEUM, 


do leczenia wszystkich 
zwierząt ssących, 


Odchodzą: 


z Krakowa io Warswawy 1 rano — do Wiednia i Wro- 
cławia T rano; 3. 15 pó południa >= do Ostras 
(przes Bogumin (Oderberg) do Prus) 9. 45 rano — 
do Łewowa 10. 30 rano, 8. 30 wieczór — do Rse- 
sgowa 5. 15 rano; = do Wieliczki 11. rano. 

z Wisdnia do Krakowa 7. rano; 8. 30 więczór, 

z Ostra do Krakowa 1} rsao. X 

z Oranioy do Śwesakowy 6. 30 rano; 2. 6 po południu. 

z *węaskawy do Granicy 10. 15 rano; 1. 48 po poładwi. 
1..56 wieczór. 

ze Lwowa do Krakowa 4. runo; 5. 10 wieczór. 

z Mezsmotwa do Hrakowa 1. 40 po poładnin. 


Przychodzą: 


do Krakowa z Wiednia 9. 45 rano; 7. 45 wieczór — £ JE 
, 9. 45 rano; 5. 27 wieczór — 


cławia i War. 
x Ostrawy (przez Bogumin (Odertorg) z Prus 5 
at 


jako to: 


koni, bydła roga- 
tego, owiec, świń 


27 WWE ze = f 3 54 po egag z eok, S Ca = neg i t. p. Wiedeń dnia 94 Marca 1862 roku. Paika 
= cszewa 7+ 40 wieczór; — s Wi --—— -n ° . ° s 
j 75.40 wieęsór. 5 Na szczególniejsze polecenie zasługuje, do najpręd Rada Zarządzająca ck. uprzyw, kolei galic, Karola La wika. 
łez 9. 30 son rg) lodz" aain 1 Aen szego i gruntownego leczenia ran z zapaleniem, fistuly i 


i wrzodów dziurawych, wyrzutów skórnych; mianowi- j SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE, 


cie : parchów, osypki, nagniotków i nacisków tak zwa 
nych wilezych, z siodła pochodzących i wszelkich in- 
nych, raka kopytowego, Zarazy pyska i kopyt i t. p. 


Przyjechali od 24 do 26 Marca 1862. 


HOTEL. SASKI. Seweryn hr. Zamojski z żoną wł. dóbr 
z Galicyi. Antoni Braunbosk ekonom z Rejbach. Karol Schęl- 


Zmiana oiepła 


Kjawiaka 
supowiotrene 
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W Drukarni „CZASU,“ 


P oszukuje się (383-1-3) 


Pisarza prowentowego 


od dnia 1 Lipca b. r. — Żąda się znajo- 
mości pióra i gospodarstwa wiejskiego. 
Bliższa wiadomość w Administracyi » Czasu». 


Technik Agronom. 


Po ukończeniu nauk agronomiczno - leśnych w instytucie 
Marymonckim , zarządzał w znacznych majątkach w Króle- 
stwie Polskiem lat 10, a ostatnich lat w Galicyi, na Podolu 
at 5, 

Mający gruntowne wiadomości w każdej gałęzi gospodar- 
stwa roliczego i rolniczo-przemysłowego i również urządza- 
nia lasów, i odpowiednio w prawaictwie, opatrzony w ohlu- 
bne świadectwa znakomitych obywateli, życzy sobie przyjąć 
zarząd od dnia Z4Czerwca 1862, — Wiadomość w Admini- 


stracyi „Czasu,* pod cyfrą M 373, (373-1-4) 
: żonaty, wieku średniego, w języku pol- 
Oficyalista skim i niemieckim, w tediipalazy! urzędo- 
wćj, jakoteż i w ekonomii, według świadectw dłuższćj prakty- 
ki obznajomiony, poszukuje obowiązku ekonomicznego rvądcy. 
Bliższą wiadomość ustną, lub też na list frankowany udzieli 


p. Jan Sokalski zegarmistrz w swym sklepie przy ulicy 
Grodzkiej. (377-1-3) 


R 


LILIONEZA 


z polecenia król. pruskiego Mini- 
sterstwa w Wydziale lekarskim roz- 
bierana, ma własność odmładniania 
skóry nadając jój naturalną świe- 
żość oczyszczeniem z wszelkich o- 
2 szpeceń jakiemi są: piegi, plamy 
wątrobiane, ostudy, parchy, suche i wilgotne 
liszaje, róża na nosie, z odmrożenią lub ostro- 
ści krwi, tudzież żółta powłoka skóry. 
Za skutek w 14 dniach ręczymy, a w razie 
zawodu zwracamy kwotę zapłaconą. 
Cena flaszki całój 2 złr. 60 kr. w. a. 


pobudzająca wczesny porost brody 


i wąsów. 

Chcąc mieć wczesny porost bro- 
dy lub wąsów bierze się cokolwiek 
jpomady np. jak dwa ziarnka gro- 
» chu i naciera się zrana rzeczone 
JÆ miejsca, a najdalój w 6 miesięcy 
92, bujny je porost pokryje; środek 
Sten bowiem jest tak skuteczny, że 
) ma MPnawet 17 letni młodzieńcy niema- 
jj jący jeszcze żadnego porostu przychodzą doń za 
omocą tój pomady. 

Cena puszki 2 złr. 60 kr. w. a. 


Płyn Japoński 


w pudełkach o 2 flasz- 
kach za 5 złr. w. austr. 
jest najprzedniejszą kompo- 
zycyą do prędkiego farbowa- 
nia włosów, brody, wąsów i 
JJQ brwi według potrzeby i upo- 
PEJŃ dobania, odpowiednio do twa- 
N rzy, Z zupełnem farbującego 
(1 zadowoleniem; prócz tego po- 
ARSA ecamy: 
Chiński środek dowomege 
farbowanie włosów 
Flaszka 2 złr. 10 kr. w: a. 


Oryentalny sposób 
ogolema włosów, 


bez bólu lab uszkodzenia, na 
najdelikatniejszych nawet miej- 
scach, a to w 15 minutach, któ- 4 
rego to sposobu używa czasem Kł 
płeć piękna do spędzenia śladów 
> % brody i wąsów, tndzież zarasta- 
yk 3 jących brwi lub gęstego zarostu 
AN A a ciemienia. 
Flaszka 2 złr. 10 kr. w austr. 

Fabryka: Rothe i Spółka w Berlinie, główny zaś 

skłąd powyższych pięknideł znajduje się wyłącz- 

nie w handlu pod firmą: Æ. Skórłiński w Ryn- 
A ku głównym w Krakowie. (213-3) 
% 


> : SIERE SELS + 


Bandaż Elektro - Medyczny. 


Wynaleziony przez braci Marie doktorów w Paryża, zamie- 
szkałych na ulicy Grenelle St. Honore Nr. 8, za kióry otrzy- 
mali brevet ną lat 15, leczy radykalnie wszelkiego rodzaju ru- 
ptury. Liczne doświadczenia lekarzy francuzkiego fakaltetn do- 
wiodły, że bandaż: panów Marie, użyteczniejszym jest od wszel- 
kich bandażów dotąd wynalezionych, a to ze względu dosko- 
nałego podtrzymywania ruptue znacznej objętości, jak również 
z uwagi na jego działanie elektro-medykalne, które wybornie 
leczy tę niemoc. Ścieśnia i przyprowadza bo normalnego stanu 
części tworzące rupturę, leczy zaś w bardzo krótkim czasie. 

Cena prostego: bandaża 30 frank., podwójnego 50. Do kas 
żdego dojączoną, jest metoda użycią. 

Traktować można sprowadzenie w biórzę Tygodnika Mód 
[przy ulicy Żabiej Nr. 956 w Warszawie, (355-1-12) 


jrównież wielki dobór MBilardów salonowych E, 
| WAHSNER w Wrocławiu, 
(3539-3-4) 


aoai 
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n Wetssgdirberstrasse Nro 5.“ 
|... Skład komisowy 
Cukru Wielkanocnego 


109% Ji 


z Cukrowni księcia Jana Adolfa Schwarzen- 


berga w Postelberg, Chlumczany 
| i Sulowice 

u Józefa Botzauerua i Spółki 
| 


z RADZE. (247-4-5) 


Bilard machoniowy 
k w dobrym stanie, 


jest do sprzedania. 
„ Wiadomość w. Administracyi „Czasu“ 


| ~ (289-7-) 
Rządzca 


| 
| 


Drukarni, Antoni Rother, 
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